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PRENUMERATA
Kurjera Warszawskiego 

\wraz z dodatkiem porannym):
W Warszawie: rocznie 

tb. 9, półrocznie rs. 4 kop. 50, 
kwartalnie rs. 2 k. 25, miesię­
cznie k. 75.

Za odnoszenie do domn do­
płaca się miesięcznie kop. 5.

Na prowincji i w Cesar­
stwie: rocznie rs. 12, półrocznie 
rs 6, kwartalnie rs. 3, miesię­
cznie rs. 1.

Za granicą: miesięcznie 
rs. 1 kop. 50.

Numer pojedyńczy bez doda­
tku kop. 5; dodatek poranny 
kop. 3.

KURIER WARSZAWSKI.
Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta rano, a nadto wychodzą 

stale w dni powszednie z wyjątkiem dni poświątecznych dodatki poranne.

ROK SZEŚĆDZIESIĄTY SIÓDMY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej 

wieczorem; w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej w południe.

OGŁOSZENIA.
Reklamy: za jeden wiersz 

garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz 20 kop.

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petytowy albo jego 
miejsce pierwszy raz 10 kop., 
każdy następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia: za jedne 
wyraz po 2 kop. każdy raz.

Nadesłane: za jeden wiersz 
garmontowy rs. 1.

Ogłoszenia do Kurjera przyj­
muje także Biuro Raj eh m iii a 
i Frendlera ul. Senatorska 26
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PrzBgląd polityczny.

Przemysł Królestwa Polskiego.
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— Przedostatnia nowenna ku czci św. Józefa 
Oblubieńca odprawioną będzie jutro o godzinie 9-ej 
zrana w kościele Narodzenia N. Marji Panny.

— Czwartkowe nabożeństwa odpustowe ku czci 
N. Sakramentu, odprawiane w kościele św. Kazimie­
rza (panien sakramentek) w ciągu dnia całego z wy­
stawieniem N. Sakramentu, nie bywają poprzedzane 
nieszporami.

kiem, kiedy chodziło o ukaranie autorów rokoszu w 
Burgas. Jeżeli mówimy o wzmocnieniu się gruntu, 
to rozumiemy pod nim nie bułgarski, ale szerszy, 
europejski. Stosunek ludności miejscowej do swego 
rządu pozostał ten sam dzisiaj, jakim był po usunię­
ciu się ks. Aleksandra z kraju; natomiast nie brakło 
zapewne w tej przestrzeni czasu poufnych zachęt ze 
strony niektórych mocarstw europejskich, zachęt, 
które wydały plon, uważany dzisiaj powszechnie za 
dumną prowokację.

Wynik wyborów ściślejszych do parlamentu nie­
mieckiego jest już obecnie dokładnie znanym. Skład 
izby i siły pojedyńczych stronnictw przedstawiają 
się obecnie tak: stronnictwo narodowo - liberalne 
wraz z kilkoma „dzikimi” liczy głosów 103, centrum 
99 (tyle co dawniej), zachowawcy 82, stronnictwo 
państwowe 38, wolnomyślni 32, polacy 12, demo­
kraci socjalni 11, welfy 4, alzatczycy 15, jeden duń- 
czyk. Polskich posłów zasiadało w ostatnim parla­
mencie 16; posiadali zatem cyfrę głosów wystarcza­
jącą do stawiania samoistnych wniosków i mieli 
prawo wyboru do komisji. Warunkiem tego podwój­
nego uprawnienia jest cyfra 15 głosów. Obecnie 
frakcja polska postradała swe przywileje.

Br. Z.

Oto sfera idei, w jakiej kołują rozumowania pra­
sy rosyjskiej od czasu pojawienia się dwóch artyku­
łów forda, które tylko złego humoru napędziły w 
Berlinie. Nie uda się nigdy Niemcom pozyskać neu- 

, tralności Rosji na czas nowej wojny z Francją za 
drobne ustępstwa w sprawie bułgarskiej. Niemcy 
mogą wszelako z rąk Rosji kupić pokój — pokój, 
który dzisiaj wyłącznie od niej zależy. Jeżeli w Ber­
linie sądzą, że pokój ten można zyskać bezpłatnie, 
albo że licha jałmużna bałkańska zadowolniłaby 
ambicję Rosji i wystarczyła na okupienie jej przy­
zwolenia do nowego rozbicia Francji, to Niemcy są 
w grubym błędzie, który wiele kosztować je może. 

, Jeszcze raz: w rękach Rosji spoczywa pokój Eu- 
i .ropy-Mniej więcej w tym duchu rozumują za śladem 

Petersburskich Wiedomosti pisma wszelkich barw 
nad Newa, a rozumowania te czytają w Berlinie 
i daje się słyszeć cierpki zgrzyt zębów. Niepodobna 

Tpdmówió* podstawy powyżej wskazanym wywodom. 
/Niemcy u schyłku rządów „wielkiego” kanclerza 
' widzą się istotnie wbito w postaci klina pomiędzy

I.
Ostatnie wiadomości statystyczne o stanie prze­

mysłu tak w Cesarstwie rosyjskiem, jak i w Króle­
stwie polakiem, zebrane na podstawie źródeł urzę­
dowych, sięgają roku 1884 go. W tjm czasie znaj-

dwa narody, rasowo im wrogie, z których jeden pa­
ła żądzą odwetu, drugi ambicją, krzyżującą intere­
su Niemiec bardzo dotkliwie, pomimo tartuffowskich 
zapewnień Norddeutsche allgemeine Zeitung i jej pa­
trona, że dla Niemiec nie ma rzeczy obojętniejszej 
pod slońeem, jak półwysep bałkański. Zamykać 
oczy z tem przekonaniem, że dzieło życia każdej 
chwili może paść ofiarą koalicji dwóch żywiołów 
wrogich z natury pochodzenia i przeznaczenia dzie­
jowego — to zaiste nie raj, choćby śmierć otwierała 
drogę do raju...

Tutaj tkwi może istotne źródło powszechnego za 
niepokojenia i powszechnych, rujnujących społeczeń­
stwa uzbrojeń.

I dlatego z uśmiechem, jaki obudzać zwykła kro- 
tochwila, przeczytaliśmy bon mot polityczne, z ja­
kiem debiutował poseł francuski w Berlinie, p. Her- 
bette, na wydanym przez siebie balu w ubiegły wto­
rek. „Burza minęła, możemy schować parasole", 
rzekł p. Herbette, zapewne nie wierząc w swoje sło­
wa. Że nie należy przedwcześnie ukrywać paraso­
la w głębi futerału, dowodzi chociażby fakt przez 
nikogo w Europie nieprzeczuwany, że rejencja so- 
fijska uczuje się dosyć silną do zatwierdzenia wy­
roku śmierci wydanego przez rząd wojenny w Ru- 
szczuku. Powtarzamy, nikt tego nie przypuszczał, 
a jednak ośm ciał runęło w niedzielę zrana na 
brzegach Dunaju pod Ruszczukiem...

Fakt ten nie będzie z pewnością zapomnianym w 
rachunkach rejencji przez potężnych jej przeciwni­
ków a to już wystarcza, aby przedwcześnie nie po­
zbywać się parasoli. Śmiała decyzja rządu sofij- 
skiego zdaje się dowodzić, że czuje on w tej chwili 
silniejszy grunt pod nogami, aniżeli przed pół ro-

' ' ij#... ..... —
się złego stało... Dobrze pau pomyślałeś, że mnie 
to powiedzieć trzeba... Nie ma nic lepszego, jak 
zwierzyć się przyjacielowi... Wiem, że gdy opowiem 
jaki mój kłopot Władziowi, zaraz kłopot ów znika 
jak kamfora.

ANULEWICZ.
Ale może ja źle czynię?... zatruję pani spokojność...

NIN1 (z przestrachem).
Czy w Dunajewie co złego? 

ANULEWiCZ.
Nie, pani, nie, nic o Dunajewie nie wiem. 

NINI.
A więc cóż mój spokój zatruć może? 

ANULEWICZ.
Ja od dwóch dni cbciałbym kąsać i rozrywać Ju­

dzi, obciąłbym szarpać na kawały plotkarki i plot­
karzy.. mj siałem, że jestem cywilizowanym czło 
wiekiem, a czuję w sobie dzikość barbarzyńcy... 
rozumię zapamiętałą wściekłość Cbilperyków, Teo- 
dorykow, Klotarjuszów...

NINI.
0 h°’ h0’ ANULEWICZ.

Brałbym na tortury, łamałbym kołem, ćwierto- 
wałbym...3 NINI.

Aj, dosyć... już nie źyjął-
ANULEWiCZ.

Mordowałbym nawet po śmierci, żeby w grobie 
spokoju nie mieli, tak, jak go nie zostawiają innym 
za życia.

’ NINI.
Ależ na miłość boską... pan doprawdy jesteś 

strasznym... ja się pana boję... Teraz musisz pan po­
wiedzieć mi wszystko.

ANULEWICZ.
A więc, to podłe miasto nasiadłe oszczercami, aż 

się trzęsie od plotek, które mają na celu panią i 
mnie!

N1NL
Mnie i pana?

ANULEWICZ.
Tak. Podpatrują nas, śledzą, wiedzą ile razy 

ślizgaliśmy się razem, ile razy chodziliśmy na spa­
cer, ile razy którego wieczora wszedłem do loży 
pani...

NINI.
1 cóż z tego rachunku przyjdzie?.. Wreszcie niech 

sobie liczą, kiedy ich to bawi.
ANULEWICZ.

Ale oni powiadają że... że...
NINI (po namyśle).

Eh! nie może być... to ktoś pana w błąd wprowa 
dził... (rumieni się) O, jacyż brzydcy ludzie!

ANULEWICZ.
I ja myślałem, że to wymysł jakiej jednej zło­

śliwej jędzy, ale że inni, Indzie poważni, plotce nie 
wierzą, plotkę odpierają... ale tu wszyscy.... wszy­
scy!... Powiedział mi znajomy... chciałem dojść źró 
dla. dociekałem, śledziłem i przekonałem sic "że 
wszyscy, nawet chłopcy sklepowi, nawet posłańcy i 
hotelowi służący, faktorowie i faktorki, nawet uli­
cznicy mają to za cwangelję i już nic nie może 
odwrocie od nas tej plamy... tego piętna... Pragnę 
walki... cbciałbym pojedynku... ale co może jeden 
człowiek przeciwko wszystkim?.. Mój głos ginie 
wśród tego ogólnego krzyku... czuję się zgnębionym, 
przybitym i ogarnia mnie bezsilna wściekłość... wi­
dzę, że tylko okryłbym siebie i panią śmiesznością!.. 
Radź pani co czynić mamy... (po chwili) Jabym mo­
że powinien ztąd wyjeebać... może powinienbym 
odebrać sobie życie... zapisałbym sobie receptę... i 
nikłby nie wiedział...

NINI (smutnie).
I toby nie pomogło (z dumą) Najlepiej na to nie 

uważać... ja mam tylko pogardę dla takiej nedznei 
intrygi!..

ANULEWICZ.
Musimy się wystrzegać... nie wiem czy Władzio­

wi powiedzieć... NINI

O, tego zabraniam! Zdaje mi się, że gdyby mię­
dzy mną a nim poruszoną została ta kwestja, gdy-

"ploteczka.
SZKic POŚPIESZNY.

I •—------
(Dalszy

W kilka dni później.
ANULEWICZ (dzwoni do mieszkania CzersKich. Do 

otwierającej służącej:)
Pan w domu?

SŁUŻĄCA.
Wyszedł do biura.

ANULEWICZ. . „
, A... to dobrze. A pani?... ubrana?... MożeprzyJ^®^ 

SŁUŻĄCA.
Pani ubrana, miała wyjść...

ANULEWICZ.
Powiedz pani, że czekam na nią w salonie. (Prze­

chodzi do salonu).
NINI (wchodząc z uśmiechem).

Co mi sprowadza zaszczyt tak rannej wizyty? 
Ab, Władzio by mnie wyłajał... przetłumaczyłam 
*pro»t z francuskiego!

ANULEWICZ (tragicznie)).
Nikt’tu nas słyszeć nie może? Nie słychać w ku- 

®hni o gię tti mówi?
NINI.

Czy mnie pan chcesz wciągnąć do jakiego spisku? 
ANULEWICZ.

ł, Ja nie żartuję... doprawdy, pani, od kilku dni 
m em szalony... z początku myślałem nic nie 
/’^ić, ale teraz przyszedłem do przekonania, że i 
, bi powinnaś wiedzieć... trzeba być ostrożnym!

1 NINI.
krywam w panu zdolność do ról dramatycz-

. ANULEWICZ.
w życiu bywają dramata... i życie miewa sytua- 
bez wyjścia...

q NINI (serdecznie).
• doprawdy, panie Jasiu... coś pana boli... coś 
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dowalę się na całej przestrzeni Cesarstwa i Króle­
stwa 33,815 zakładów fabrycznych, zatrudniają­
cych 932,094 robotników, produkujących rocznie za 
1,512,453,000 rs., w tej liczbie było mniejszych za­
kładów 8,357, z liczbą robotników 18,970.

Z ogólnej powyższej cyfry przypada na Królestwo 
polskie 6,580 zakładów fabrycznych, o sile 105,300 
robotników, z roczną produkcją 191,581,000 rs., 
pomiędzy niemi zaś znajduje się 1,447 małych fa­
bryk/ zatrudniających 1,990 robotników.

Stan przemysłu pojedynczych gubernij przedsta­
wia się jak następuje:

uberja liczba fabryk wysokość pro- liczba robo-
dukcji w rublach tników

Piotrkowska 1,858 83,615,000 43,649
Warszawska 1,575 54,695,000 35,406
Kaliska 544 14,564,000 6,591
Lubelska 663 8,703,000 4,268
Kielecka 417 8,181,000 5,224
-Siedlecka 582 6,758,000 2,569
Płocka 189 4,806,000 2,872
Łomżyńska 361 4,596,000 1,330
Radomska 199 3.902,000 2,549
Suwalska 192 2,031,000 842

Razem 6,589 191,851,000 105,300
Nadmienić wypada, że w statystyce, z której wia­

domości powyższe czerpiemy, nie jest objęty prze­
mysł górniczy, aui domowy i rzemieślniczy, dlatego 
bliższem prawdy będzie wyliczenie zrobione przez 
dra Jana Banzemera („Obraz przemysłu”), który wy­
kazuje roczną produkcję fabryczną Królestwa na rs. 
198,947,600, a po doliczeniu wartości produkcji rze­
mieślniczej, która w samej Warszawie wynosi trzy­
dzieści kilka miljonów, na 250 miljonów rubli.

Ze względu na nabierającą z każdym dniem wię­
kszego znaczenia kwestję robotniczą przyjrzyjmy 
się przedewszystkiem stosunkom robotników w kra­
ju naszym, posługując się pod tym względem mate- 
rjałem, jakiego nam dostarcza pierwsze sprawozda­
nie inspektora fabrycznego okręgu warszawskiego 
za rok 1885-ty.

W 595-ciu zakładach fabrycznych, odwiedzanych 
przez inspektora fabrycznego, znajdowało się 78,939 
robotników, z pomiędzy których było mężczyzn 
46,056, kobiet 27,065, zaś małoletnich, do których 
zaliczają się niedochodzący do 15-go roku życia, 
3,398 chłopców i 2,420 dziewcząt. Dzieci nie ma­
jące lat 12-tu w roku sprawozdawczym były już wy­
dalone z fabryk okręgu warszawskiego.

W całej Rosji, łącznie z Królestwem Polskiem, 
stosunek płci i wieku pomiędzy robotnikami jest na­
stępujący: mężczyzn 67,3%, kobiet 25'6%, chłopców 
4’6%, dziewcząt 2-5%.

Zakłady fabryczne, znajdujące się w okolicy So­
snowic, w gubernji piotrkowskiej, założone są po 

bym ja musiała zniżyć się do tego, by uznać przed 
nim, że reputacja jego żony jest zepsuta, że wtedy 
szczęście nasze by runęło. On jest jakiś dziwny od 
dni kilku... mówił mi o jakiejś kobiecie... A więc, 
choćby się domyślał, że mię obmawiają, toby prze­
cie wiedział, że ja jestem... nie wierzyłby plotkom 
aui na chwilę.,. On mi ufa... (znowu się zamyśla) a 
może... (z dumą) Gdyby mnie podejrzywał, tembar- 
dziej nie zniżyłabym się do tłumaczenia się... mnie- 
by przez usta nie przeszła obrona czynów, które 
obrony nie potrzebują... Gdyby mnie podejrzywał... 
(zakrywa twarz rękami).

anulewicz.
Ale bo pani nie wiesz do jakiego stopnia Indzie są 

todli... Utrzymują że...
NINI.

O dosyć, dosyć! nie chcę wiedzieć nic, nic więcej... 
i tak słuchałam zadlugo... A teraz, zabraniam pa­
nu mówić o tern z kimkolwiekbądź, zabraniam tłó- 
maczyć się i uniewinniać... Dobrzeń pan zrobił, żeś 
mi powiedział wszystko... tylko przed dziećmi dobre 
są tajemnice... Gdybyś pan ośmielił się powiedzieć 
słowo jedno Władziowi...

ANULEWICZ.
Nie powiem nic, kiedy pani mi zabraniasz... Gdy­

by zapytał dlaczego nie chodzę już z panią na
spacer...

NINI.
O, żadnych kłamstw!... Ja na spacer z nim już 

tylko chodzić będę.
anulewicz.

Bywać tu przestanę!
NINI.

Dlaczego? Uczyniłbyś pan za wiele zaszczytu 
ludziom, gdybyś posądzenia ich brał za miarę po­
stępowania. Kto w’sumieniu swom jest czystym... 
(zamyśla się). Gdyby o mnie .ylko chodziło, śmiała 
bym się z tej plotki... ale myśl że Władzio... Boże! 
czy szczęście nasze szkodziło komu, że nam je wy­
drzeć pragną!

ANULEWICZ (wybuchając).
Ab,, to ja, zbrodniarz, ja potwór, ja przestępca! 

Chcę ćwiertować ładzi, a to muic w ręce kata odtiać- 

większej części przez cudzoziemców, którzy przewa­
żnie mieszkają za granicą; robotnicy również są w 
znacznej większości poddanymi zagranicznymi. 
W 13 tu odwiedzanych przez inspektora fabrykach, 
położonych na przestrzeni 6ciu wiorst wkoło po­
granicznej stacji Sosnowice, znajdowało się 3,404 
robotników, z których 2,165, to jest 64i/1°/0 było 
cudzoziemców, a tylko 1,219, to jest 35%%, tutej­
szych poddanych. Wielu z robotników zagrani­
cznych, korzystając z prawa przechodzenia przez 
granicę w siedmiowiorstowym pasie granicznym, na 
mocy biletu legitymacyjnego, wydanego przez miej­
scową władzę policyjną, mieszkają stale za granicą, 
przybywają każdego rana na robotę do fabryki i 
wracają na noc za granicę. Inni pozostają w fabry­
ce przez cały tydzień, w sobotę zaś wieczór wyda­
lają się do swych mieszkań, znajdujących się po za 
kordonem granicznym, zkąd w poniedziałek rano 
wracają napowrót do fabryki.

Raport inspektora podajo szczegółowy wykaz płac 
robotników w rozmaitych gałęziach fabrykacji; 
przytaczamy w tem miejscu cyfry zakładów, zatru­
dniających największą ilość robotników.
w fabrykach płaca tygodniowa w rublach i kopiejkach

mężczyzn
bawełnian. od 2.70 do 11
wełnianych od 1.50 do 12
lnianych od 1.50 do 6
farbiam. od 2.70 do 12
tabaczn. od 2.— do 15
cukrowa, od 2.40 do 3
maszyn od 2.— do 35

kobiet
od 2.— do 6.— 
od 1.— do 8.— 
od 1.50 do 5.10 
od 2.00 do 10.— 
od 180 do 12.— 
od 1.35 do 3.— 
od 2.40 do 4.20

dzieci
od 0.60 do 4.40 
od 0.60 do 3.— 
od 0.60 do 0.90 
od 0.60 do 1.50 
od 0.75 do 2.40 
od 0.60 do 1.20 
od 0.60 do 4.—

Co się tyczy godzin dziennej pracy, to raport in 
spektora wspomina tylko o pracy małoletnich, któ­
rzy zatrudnieni są albo 8 godzin, z których przypa­
da 4 godziny przed obiadem, a druga połowa po obie- 
dzie, albo 6 godzin z przerwą 20 minut. W wielu 
zakładach, pomimo zmniejszenia godzin pracy, pła­
ca małoletnich nie uległa obniżeniu, w innych, głó­
wnie w fabrykach włóknistych, płaca obniżyła się 
o */4 do ’/8 części, stosownie do tego, czy praca ma­
łoletnich zredukowaną została do 8 łub 6-iu godzin 
dziennie.

W odwiedzanych przez inspektora fabrykach znaj­
dowało się 43 szkół, utrzymywanych przez same za­
kłady, pomiędzy któremi znajdują się i takie, któ­
re utrzymują własnym kosztem po kilka szkół. Pod 
tym względem wyróżnia raport zakłady żyrardow­
skie, które na cele naukowe poświęcają corocznie 
10,000 rs.

W większych zakładach znajdują się tak nazwa­
ne kasy pomocy dla chorych, do których wszyscy 
robotnicy, za wyłączeniem małoletnich, wnoszą 1 do 
3% swej płacy. Z funduszu tego robotnicy i ich ro­

dziny otrzymują na wypadek choroby pomoc lekar­
ską, lekarstwa itp., a pozbawieni możności pracy 
robotnicy otrzymują zasiłki do wysokości % części 
ostatniej ich płacy. Właściciele fabryk wnoszą ze 
swojej strony do tych kas 50—100% tego, co wnie­
śli robotnicy, w niektórych jednak fabrykach wnio­
ski chlebodawców do kas pomocy nie są stale ozna­
czone, a w takich razach oni przyjmują obowiązek 
dopełnienia własnemi środkami wszelkich potrzeb 
kas, bez względu na wysokość mogącego z tego ty­
tułu spaść na nich ciężaru. Na szczególne wyróżnie­
nie pod względem instytucyj dobroczynnych, urzą­
dzonych przy fabrykach, zasługują zakłady Karola 
Soheiblera i sp. w Łodzi i Hielle i Dietrich w Żyrar­
dowie. Przy tych zakładach znajdują eię specjalnie 
urządzone domy i mieszkania dla robotników, szpi­
tale, apteki, ogólne pralnie ze suszarniami, domy 
przytułku dla zasłużonych robotników na starość 
lub wypadek kalectwa, sklepy fabryczne z artyku­
łami pierwszych potrzeb, straże ochotnicze, ogrody 
freblowskie, biblioteki.

Na tem ograniczamy wyjątki ze sprawozdania in­
spektora fabrycznego, w następnych artykułach 
podamy wiadomości czerpane z innych źródeł staty­
styki urzędowej, tyczące się stanu produkcji fabryk 
krajowych. J. K.-P.

Bozwfij literatury jerjoSjczisj polsliej.
Podaliśmy przed niedawnym czasem niektóre ciekawe 

dane, odnoszące się do rozwoju nowoczesnego dzienni­
karstwa i rozrostu potęgi jego w cywilizowanym świę­
cie, nie bez interesu więc będzie poświęcenie nieco u- 
wagi postępom, jakie poczyniła literatura perjodyczna 
u nas i jak się obecnie stan jej przedstawia.

i Z pomiędzy wszystkich krajów słowiańskich najpierw 
i poczęło się dziennikarstwo rozwijać w Polsce, a to je­

szcze z początkiem XVI-go wieku. Zarówno jak w 
całej Europie, tak i tu nie były to jeszcze czasopisma 
właściwe, regularnie wychodzące, lecz zjawiały się one 
w czasach nieoznaczonych pod nazwą Nowin, Relacyj, 
Awizów, zawierając ważniejsze wiadomości treści urzę­
dowej i politycznej, jako też doniesienia o wypadkach i 
zdarzeniach, zaszłych w różnych częściach kraju. Były 
one zazwyczaj niewielkie i niezbyt bogate treścią, rzad­
ko nad arkusz obszerniejsze i najwięcej bywało w nich 
doniesień obozowych. Drukowano je w rozmaitych 
miejscowościach, często i w obozach, gdyż królowie i 
hetmani mieli swoje przenośne drukarnie.

Pierwsze stałe pismo założone zostało w Polsce do­
piero w r. 1661-ym. Był to tygodnik, noszący szumny 
tytuł Merkuryusz polski ordynaryjny, dzieje wszyst-

by należało! Aniołowie mają prawo nie wiedzieć, żo ; 
wszystko dokoła czyha na zbrukanie białych ich 
skrzydeł, ale ja, mężczyzna, ja doktór, powinienem 
był wiedzieć, przeczuwać... że młody człowiek, któ- , 
rego widują codziennie przy boku najpiękniejszej 
ze wszystkich tutejszych kobiet, musi być pomówio­
ny o miłość dla niej... nikt nie przypuści, że jabym 
uciekał od pani, gdybym tej miłości doznawał.. Nie 
mam napisauem na czole, że kocham inną... nikt nie 
wie, że jestem prawie bratem pani, że jestem prawie 
narzeczonym panny Salomei... Ja, ja wszystkiemu wi 
nien jestem i zasługuję na nienawiść pani, na niena­
wiść Władysława, na nienawiść panny Salomei!..

NINI.
Idź pan już... zostaw mnie pan samą... potrzebuję 

i ja się uspokoić, ale szczególniej pan tego potrze­
bujesz...

ANULEWICZ.
O, ja muszę coś przedsięwziąć!

NINI.
I rozmazać rzecz tak, by doszła do Władzia, by 

przeszła obręb miasta i poleciała w Poznańskie... do 
Dunajewa... zatruła rodzicom moim spokojność!.. 
(Anuiewicz porywa kapelusz i ucieka pomieszany i zroz­
paczony. Nini zagłębiona w fotelu siedzi bez ruchu ai 

do przyjścia mgła na obiad).
WŁADYSŁAW (całując ją w rg/tg).

Wychodziłaś dziś?
NINI.

Nie. 
WŁADYSŁAW.

Cóźeś robiła?
NINI.

Siedziałam w tym fotelu. 
WŁADYSŁAW.

Czytałaś?
NINI.

Nie. 
WŁADYSŁAW.

Robiłaś robotę?
NINI.

Nie. Rozmyślałam. 

WŁADYSŁAW (podejrzliwie).
Ija może rozmyślanie przerwałem?

NINI (rzucając się na szyję Władysława z wyrzutem}-. jk- 
Władziu!

WŁADYSŁAW.
Nikogo tu nie było?

NINI.
Był Anulewicz (oblewa stg rumieńcem}.

(Władzio patrzy na twarz jej zarumienioną i spuszcza 
oczy. Długie milczenie.)

NiNI.
Pewno jesteś głodny... pójdę przyspieszyć obiad. 

WŁADYSŁAW.
Głodny? O, myślisz żem głodny? Spojrzyj mi U l 

oczy, Nini... patrz mi prosto w oczy! (Ninirumieni się 
znowu).

WŁADYSŁAW.
Nini!.. Nini!.. Czy ty wiesz, co to jest reputacja 

kobiety?
NINI.

Wiem. Jest to własność pierwszego lepszego nll- 
cznego przechodnia... jest to dobro, do którego majł 
prawo wszyscy... z którem bawią się dzieci... * 
które stroją się kobiety inne... któremi rzuca się jak 
piłką.., ’!

WŁADYSŁAW (podejrzliwie).
Dlaczego mówisz z takim zapałem? Mam ,,a^z*e'

]ę, że twoja reputacja żadnej obrony nie potrzebuje? 
NINI.

Tylko masz nadzieję Władziu?
WŁADYSŁAW. ____ •

(Dalszy ciąg nastąpi.)

Nini! Przebacz mi!., ja sam nie wD?1 . 
twoja reputacja... nie jest wlasnoś^ • wszef 
lepszego przechodnia, jest własność^ - a F / 
ja ją widzę czystą... nieskalaną- 1 . ., J 
Nmi! Dobrze jest powracać do » orym )

ImM,

poznawszy na adresie P1)" »‘ miejsce).
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kiego świata w sobie zamykający dla informacji pospo­
litej. Merkurjusz ten począł wychodzić w d. 3-im 
marca w Krakowie pod redakcją Jana Aleksandra 
Gorczyua, wydawany w ćwiartce, drukiem gockim odbi­
jany, pisany był stylem pełnym makaronizmów. Wia­
domości zagraniczne umieszczane były na początku i 
szczegółowo i obszernie opisywane, na końcu zaś dru­
kowano wiadomości krajowe, pomiędzy któremi wiele 
znajdowało się bardzo ciekawych i dobrze opisanych.

, Niedługo jednak istniał on na miejscu swojego pier­
wszego pobytu, już bowiem w jakieś pól roku, po wyj­
ściu 2O-tu numerów, przeniósł się do Warszawy. Za­
szłe jednak niebawem nieszczęśliwe wypadki krajowe 
i długoletnie wojny przerwały żywot tego pierwszego u 
nas pismaji nie dozwoliły się mu więcej odrodzić.

Przez długi czas panował zupełny zastój na tern polu, 
przerywany jedynie od czasu do czasu wydawanemi 
Nowinami i Awizami, które drukowane na luźnych 
ćwiartkach, ukazywały się w rozmaitych miastach, jak 
w Warszawie, w Krakowie, we Lwowie, w Lublinie, 
w Gdańsku i innych miejscowościach. Zazwyczaj 
wydawanie takich awizów dozwolonem było jedynie na 
mocy przywilejów i zawarowane wyłącznością. Przy­
wilej taki posiadał za króla Jana Iii-go w Krakowie 
jakiś profesor akademji. Zamieszczał on tu nietylko 
większe wydarzenia polityczne, lecz i rozmaite drobne 
szczegóły, jak wiadomości o stanie powiatów, ślubach, 
Urodzinach, nominacjach, przyjazdach i wyjazdach 
różnych ważniejszych osobistości i luminarzy krajo­
wych.

Dopiero w r. 1698-ym poczęło wychodzić w Krako­
wie drugie regularne czasopismo, a mianowicie miesię­
cznik pod łacińską nazwą Mercurius polonicus, wyda­
wany przez wiocha Priama. Treść tego pisma przed­
stawiała mieszaninę najrozmaitszych wiadomości w 
najrozmaitszych językach drukowaną. Znalazły tu 
miejsce artykuły polityczne, doniesienia o nowych od­
kryciach naukowych, recepty na różne choroby, wresz­
cie poezje i zagadki pisane po polsku, po łacinie, po 
francusku i po włosku. Pismo to, jak na owe czasy, 
trzeba przyznać, bardzo dobrze było redagowane, nie- 

. Wiadomo jednak jak długo się utrzymało.
W późniejszych latach siedlisko ruchu piśmienniczego 

Przeniosło się do Warszawy. Spotykamy się tu w r. 
!729-ym z nowem czasopismem politycznem Nowiny 
Polskie, które wychodziły raz na tydzień i z końcem 
Ioku zmieniły tytuł na Kurjer polski. Pismo to prze­
rodziło rozmaite koleje, zmieniało kilkakrotnie tytuł, 
Mianowicie w r. 1761-ym przezwało się Kurjerem war­
szawskim, który może być poniekąd uważany za proto­
plastę naszego dzisiejszego pisma/

Jak pierwszy redaktor i założyciel tego pisma pro­
wadził swoją gazetę skrupulatnie, nie ujmując prenu­
meratorom ani wiersza, dowodzi okoliczność, że gdy 
papieru nie starczyło na dokończenie zaczętego artyku- 
u, przestawał w połowie słowa i odkładał do następne­

go numeru, zapowiadając ciąg dalszy. Nie zapominał 
on pi żytem nigdy zamieszczać z końcem każdego roku 
szumnego powinszowania na Nowy rok dia 8WOich 
4>renumeratoró w.

Niebawem potem poczęły powstawać rozmaite nowe 
czasopisma tak w Warszawie jako też i w większych 
pastach prowincjonalnych, a szczególniej w Krakowie. 
Dodać nam tu jeszcze wypada, że już od dawnych 
J®asów, jak tylko pierwsze zaczątki dziennikarstwa 
kiełkować u nas zaczęły, nie obyło się bez prób zakła­
dania i niemieckich dzienników. I tak pomiędzy r. 
1754.— 1763-im wychodziła niemiecka Warschauer 
Zfitung, w 30 lat później Vaterliindische Zeitung filr 
P’olens Burger, dalej Mannichfaltigkeiten oder W ur- 
^chauer Wochenschnft i kilka innych, nie znalazły 
przecież nigdy podstawy bytu.

I dla polskiego jednak dziennikarstwa warunki roz­
woju początkowo nie były świetne. Aż do r. 1727-go 
Perjodycznie zdarzały się okresy, w których przez kilka 
at z rzędu nie wychodziło ani jedno czasopismo, jak- 
*°lwiek w niektórych szczęśliwszych latach, jak np. 
™97-ym, bywało ich nawet po sześć naraz.

Jeszcze w r. 1750-ym ilość czasopism wychodzących 
całym obszarze ziem polskich wynosiła zaledwo 3, 

j *■« 1770-ym podniosła się do 8-iu, a w r. 1790 ym do 
,3-tu. Następne dwa dziesiątki lat były znowu mniej 

orzystnemi dla ruchu piśmienniczego, gdyż w roku 
"00-ym widzimy już tylko 10 czasopism, a w roku 
bl0-ym 12.

lc M jednak chwili nastąpił stanowczy przełom na 
g Psze< Wzrost literatury perjodycznej postępuje nader 
j^bko, tak że w r. 1820-ym wychodziło w rozmaitych 
t.lejscowościach 45 czasopism. Postęp ten utrzymał 

i nada], tak że w r. 1830-ym wychodziło ich 77, a 
«za . 6-ym cyfra ta przekroczyła liczbę ICO. W tymże 
^t(,9le samych dzienników politycznych było 10, z 
fy-^h 6 wychodziło w Warszawie, a po jednym w 

3*e, Poznaniu, Krakowie i Lwowie.
> -hebawem jednak ujawnił się znowu ruch wsteczny i 
8za ?eciągu kilku lat ilość polskich czasopism zumiej- 

niemal do połowy, tak że w r. 18o3-im docho- 
anowu zaledwie cyfry 30.

Niedługo jednak trwało to przesilenie i niebawem 
po r. 1860-ym ilość czasopism wzrosła do 100 z górą, 
w r. 1870-ym doszła 134, a w ostatnich czasach, mia­
nowicie w r. 1884-ym, według obliczeń krakowskiego 
Przewodnika bibljograficznego, wychodziło wszelkich 
pism polskich 230, z tych 81 w Królestwie Polskiem i 
Rosji, 106 w Galicji i Austrji, 35 w Księstwie Poznań- 
skiem i Prusach, 2 w Szwajcarji, 1 we Francji i 5 w 
Ameryce północnej.

Według ognisk wydawniczych, pisma te rozkładały 
się w sposób następujący: 71 w Warszawie, 58 we 
Lwowie, 23 w Krakowie, 18 w Poznaniu, 6 w Tarno­
wie, po 4 w Cieszynie, Toruniu i Chicago, po 3 w By­
tomiu i Rzeszowie, po 2 w Genewie, Kołomyi, Królew­
skiej Hucie, Pelplinie, Samborze, Stanisławowie i Wie­
dniu, nakoniec po 1 w Czerniowcacb, Częstochowie, 
Gnieźnie, Jaśle, Kaliszu, Kielcach, Królewcu, Lecu, 
Lublinie, Łodzi, Łomży, Międzyborzu, Milwauke, 
Opawie, Paryżu, Petersburgu, Piotrkowie, Płocku, Sa­
noku i Włocławku.

Pod względem terminów wychodzenia pisma polskie 
dadzą się podzielić jak następuje: 23 codzienne, 1 czte­
ry razy tygodniowo, 2 po trzy razy tygodniowo, 10 po 
dwa razy tygodniowo, 78 tygodników, 3 po trzy razy 
miesięcznie, 57 dwutygodników czyli po dwa razy mie­
sięcznie, 3 co dwa miesiące czyli sześć razy rocznie, 2 
kwartalniki i 18 pism w nieokreślonych stale terminach 
wydawanych. Gr.

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
= Według pogłosek, podawanych przez dzienni­

ki petersburskie, przy ministerjum finansów ma być 
utworzoną specjalna komisja, której powierzone bę­
dą prace około rewizji taryf celnych handlu europej­
skiego i azjatyckiego. Do składu komisji wejdą 
również fabrykanci, przemysłowcy i kupcy.

= Kraj dowiaduje się, że projekt szkoły górni­
czej w Dąbrowie pozyskał już zupełne uznanie sfer 
rządowych i że obecnie departament górniczy pra­
cuje nad ułożeniem etatu i szczegółowego programu 
rzeczonej szkoły. Na utrzymanie szkoły rząd prze­
znacza podobno niewięcej nad 12,000 rs. rocznie. 
Szkoła ma mieć czterech profesorów, z których je­
den ma zarazem spełniać obowiązki inspektora. 
Oprócz przedmiotów specjalnych (górnictwo właści­
we, geodozja podziemna, metalurgja), zakres nauki 
obejmuje początkowe wiadomości z nauk przyrodni­
czych i fizyki, chemji, mineralogji i geologji. Kurs 
nauk będzie dwu albo trzyletni. Kończący szkołę 
zyskują tytuł „uczonych sztygarów”. Podobno otwar­
cie szkoły ma nastąpić jeszcze przed upływem r. b.

= Wobec zbliżającej się wiosny i możliwości 
wznowienia się cholery, drogi południowo-zachodnie 
czynią odpowiednie przygotowania i urządzają spe­
cjalne wagony sanitarne.

— We wtorek, dnia 15-go b. m., odbędzie się w 
Petersburgu ciągnienie pięcioprocentowej pożyczki 
prenąjowej z roku 1886-go.

= Jutro odbywać się będą w magistracie war­
szawskim trzy licytacje, a mianowicie na wykona­
nie w ciągu lata robót brukarskich z dostawą ma- 
terjałów w drugim i czwartym oddziale inżenierskim 
m. Warszawy od sumy 9,117 rs.; na dostawę w la­
tach 1887/9 koni do karawanów, oraz na jednoroczną 
dzierżawę posesji nr. 2914 w Warszawie od rs. 3,000 
rocznie.

= Najbliższe zebranie miesięczne Towarzystwa 
ogrodniczego warszawskiego odbędzie się w dniu 
28 ym b. m. ___________

__ W dniu jutrzejszym odbywać się będzie w tu­
tejszym tattersalu sprzedaż koni wierzchowych i 
powozowych. ____________

__ W zeszłym tygodniu dopełniono rewizyj sani­
tarnych w 247-iu posesjach, a w 19-tu znaleziono 
wykroczenia, za które właścicieli pociągnięto do od­
powiedzialności sądowej; w tym samym okresie cza- 
su sędziowie skazali 7-iu gospodaizy na kary pie- 
niężne od 4 do 105 rs. __

= Sąd handlowy warszawski ogłosił upadłość 
kupca Antoniego Makowskiego-

= Z literatury.
* „La grande encyclopedic", wychodząca w Pary­

żu, uwzględnia dział słowiański, którego kierowni­
kiem jest prof. Leger.

Pod jego sterem pracują tu: Bełcikowski, Bełza 
i Trawiński.

Nadto na liście współpracownictwa ogólnego spo­
tykamy: Jana Dybowskiego, profesora ze Lwowa; 
Zaborowskiego, nauczyciela szkoły agronomicznej 
w Grignon i Pawłowskiego, b. redaktora Polybillonu.

* W Dictionnaire de pedagogie, wydawanym obe­
cnie w Paryżu, znajdujemy obszerny artykuł Gar- 
Stowta p. t. „La Polegnę")

Praca ta, w której niestety znajdujemy mnóstwo 
nieprzebaczalnych błędów naukowych, wyszła w od­
dzielnej odbitce.

= ,Z teatru i muzyki.
* Żółkowski ukaże się jutro jako Szarucki w 

„Majstrze i czeladniku”.
* „Zbójcy” Szylera grani będą jutro w teatrze 

Wielkim drugi raz po wznowieniu.
Karola tym razem przedstawi p. Leszczyński.
* Wspaniałą tragedję Juljusza Słowackiego „Ma­

zepa” przełożył na jeżyk niemiecki dr. Berson, kra­
kowianin.

Tłómacz złożył przekład swój dyrekcji wiedeń­
skiego Burgtheatru.

* W teatrze Małym rozpoczęto próby? zbiorowe z 
„Sinobrodego” Offenbacha.

Operetka pomieniona wystawioną być ma przy 
końcu przyszłego tygodnia.

= Ze sztuki.
* Znany rysownik Andriolłi przybył z Paryża na 

półroczny odpoczynek do Warszawy.
Artysta w roku przyszłym wykończy całkowitą 

serję ilustracyj, zamówionych przez wydawców pa­
ryskich, poczem ma z kolei zająć się kilkoma wię- 
kszemi wydawnictwami angielgkiemi.

* wy8tawie sztuk pięknych w Amsterdamie 
znajduje się piękny obraz olejny, przedstawiający 
„Kabalarkę”, malowany przez pannę Olendzką.

Artystka mieszka w Delft, gdzie ojciec jej ma za­
kład zegarmistrzowski.

= Żwawa agitacja.
Że nasze Towarzystwo przemysłu i handlu ma 

wszelkie warunki na instytucję żywotną, dowodem 
najlepszym żwawa agitacja wewnątrz i na zewnątrz 
Towarzystwa, z powodu rewizji statutu rzemieślni­
czego.

Słyszeliśmy, iż na zebranie w d. 10-ym b. m., na 
którem nowa ustawa ma być ostatecznie roztrząsa­
na, wybiera się liczne grono przemysłowców i rze­
mieślników.

Jeden zaś z członków Towarzystwa, p. Włady­
sław Rudnicki, wydał nawet broszurę p. t. „Poga­
danki o rozwoju klasy rzemieślniczej”, specjalnie 
wymierzoną przeciwko pracy komisji, powołanej do 
zredagowania ustawy.

Broszura czyta się z wielkiem zajęciem, wyszła 
zaś z druku na tydzień przed obradami dla zwróce­
nia baczniejszej uwagi na sprawę urządzenia stanu 
rzemieślniczego.

Będziemy więc mieli gorącą walkę zwolenników 
swobodnej pracy fachowej i stronników ustroju ce­
chowego.
= Przenosiny.
W dniu 5-ym b. m. z warszawskiej fabryki stali 

wysłaną została pierwsza partja maszyn, przezna­
czonych dla zakładów nowozawiązanego towarzy­
stwa metalurgicznego w Rosji południowej.

Wyprawiono mianowicie kocieł parowy systemu 
Main’a, lokomobilę o sile 120 koni, wielką tokarnię 
i partję szyn do ułożenia dwóch wiorst drogi podja­
zdowej do zakładów w kamieńskiem.

W tym tygodniu jeszcze będą wysłane dwa piece, 
wytapiające surowiec.

Z chwilą wyprawienia do Rosji tych pieców prze­
stanie istnieć przy stalowni oddział zw. Thomasów- 
nią, w miejsce którego wzniesiony zostanie-wielki 
piec systemu Siemens-Martin.

W ostatnich czasach bowiem tutejsza fabryka 
stali otrzymała znaczną ilość obstalunków na osie, 
bandaże i szyny dla kolei południowo-zachodnich i 
poleskich, piec więc Martina dostarczać będzie żela­
za potrzebnego do wykonania zobowiązań.'

Dalsza rozbiórka i przenosiny stalowni, tj. oddzia­
łu besemerskiego, rozpoczętą zostanie w połowie 
czerwca r. b.

= Wystawa higjeniczna.
Z chwilą otwarcia wystawy, analizy rozmaitych 

produktów winny już być dokonane, a więc warun­
ki tych analiz zostały przez komitet zatwierdzone.

Między innemi postanowiono, aby rozbiorom che­
micznym nadać charakter jaknaj większej bezstron­
ności, iż komitet ma prawo pokasować etykiety i 
signa, któremi przedmiot był opatrzony i dać własne 
znaki oraz numera.

Spory lub wątpliwości, wyniknąć mogące przy a- 
nalizach, ma rozstrzygać zebranie sekcji l ej prostą 
większością głosów, z warunkiem obecności 8/4 
wszystkich członków tejże sekcji.

W razie niedojścia do skutku takiego zebrania, 
następne posiedzenie bez względu na liczbę obecnych 
członków rozstrzyga sprawę ostatecznie.

Następujący referenci zostali przez komitet wy­
brani dla dokonania analiz: pp. Schuch, Preuss, 
Heilpern, Znatowicz, Milicer, Leski, Bukowski, Nen­
cki, Rakowski, Neugebauer, Fabian, Mutniańalu, 
Perkowski i Jarnuszkiewicz
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W sumarycznym wykazie zamieszczono 42 głó­
wne pozycje przedmiotów, przeznaczonych do anali­
zy, każda zaś pozycja może zawierać mnóstwo po­
szczególnych ciał stałych lub płynnych, spożyw­
czych, oświetlających, zabarwiających i t. p.

Opłaty za analizę są rozmaite, stosownie do ro­
dzaju i gatunku rozbieranego przedmiotu, poczy­
nając od 3-ch aż do 50-iu rs. (za skrócony rozbiór 
win opłata wyniesie 30 rs.)

Oznaczono również ilość przeznaczonych do anali­
zy ciał, a mianowicie dla płynów od 1-go do 3 ch 
litrów, a dla ciał stałych od ł/8 do I-go funta.

= Dobry zamiar.
Komitet wystawy sztuki i starożytności uchwalił, 

aby w pewnych godzinach rzemieślnikom dozwalać 
bezpłatnego wstępu na wystawę.

Stolarze, tapicerzy, tokarze i t. p. mogą tu zna­
leźć wzory dla siebie, jakich wielu z nich nigdy nie 
widziało.

Jest nawet zamiar dozwolić zgłaszającym się 
przerysowywać niektóre odpowiednie dla nich o- 
kazy.

Bardzo dobrze! 
c= Ostatni termin.
Za kilka dni, już w sobotę, przypada ostatni ter­

min wnoszenia opłaty wpisu za niezamożnych ucz­
niów, tymczasem w żadnem półroczu jeszcze ofiary 
na ten cel nie napływały tak powolnie jak w bie- 
żącem.

Odzywamy się, jak zazwyczaj, do ofiarności na­
szych czytelników, przypominając i gorąco ich ser­
com zalecając tę sprawę, ale dodać zarazem musi- 
my, iż wobec tak szczupłego jak dotychczas napły­
wu ofiar, wszyscy ci, którzy czują potrzebę tej da­
niny ofiarnej, winni zdwoić gorliwość i nietylko przy­
kładem własnym, lecz i słowem zachęty nakłaniać 
innych do udziału.

Jeżeli tego nie uczynimy, społeczeństwo nasze po 
raz pierwszy dozna wstydu, że na najpilniejszą w 
danej chwili potrzebę grosza ofiarnego nie znalazło.

Wiemy, że czasy są ciężkie, ale też w takich cza­
sach przedewszystkiem nie godzi się marnować gro­
sza już wydanego na potrzeby biednej młodzieży, 
lecz choćby z największym wysiłkiem dorzucić co 
jeszcze potrzebne, aby ta młodzież ukończyła za­
częte studja i mogła z nich w przyszłości odnieść 
pożytek.

Nie wątpimy też bynajmniej, iż liczne koła na­
szych czytelników warszawskich i zamiejscowych 
nie usuną się od poniesienia ciężaru, który ochoczo 
wzięły na swe barki i chętnie dotąd dźwigały.

W imię więc miłości bliźniego i wzniosłych zasad 
Chrystusa prosimy o podanie ręki łaknącym wiedzy 
maluczkim, z całą ufnością, że prośba nasza, jak 
zawsze tak i tym razem, skutek pożądany odniesie.

= Wyprawa afrykańska.
Podróżnik nasz, p. Leopold Janikowski, pojutrze 

opuszcza już Warszawę, udając się ua prowincję, 
zkąd w początkach kwietnia wyjeżdża za granicę i 
dalej—na południowo-zachodnie brzegi afrykań­
skie.

Panu J. towarzyszy, jak już donosiliśmy, p. 
Aleksander Jawornicki.

Wyprawa stanie w Afryce w początkach czerwca.
Słyszeliśmy, iż za p. Janikowskim wybiera się 

kilka osób z Warszawy w celach handlowych, mia­
nowicie w zamiarze prowadzenia plantacyj.

= Przedłużenie ulicy Miodowej.
Poboty około rozbierania domów na Krakow- 

skiem-Przedmieśoiu zostały doprowadzone do par­
teru.

Dom „pod gwiazdą" przy ulicy Senatorskiej jest 
już zrównany z ziemią oprócz frontowej jednopię­
trowej przystawki, której rozbieranie rozpoczęto z 
dniem wczorajszym.

Dla szybszego usuwania gruzu, władza policyjna 
zezwoliła na wywożenie go wozami tak w porze po­
rannej, jak i dziennej.

= Z Wisły.
Woda ciągle przybiera.
W chwili gdy to piszemy, stan wody doszedł już 

do stóp 10-ci u, przybyło więc od wozorąjszego do­
niesienia 21 cali.

Kra płynie obficie, dalszy przybór jest spodzie­
wany. 

= Czy nie zapóżno? .
W ogłoszeniach jednego z tutejszych dzienników 

czytamy o zaginięciu przed pięcia laty 17-letniego 
chłopca.

VI tymże numerze znajduje się ogłoszenie o po­
szukiwaniu 39 letniej kobiety, która wyszła z domu 
w r. 1868-yin i dotąd nie powróciła.

Czy nie spóźnione poszukiwania ?
= Pogłoska.
W dnia wozorajwym roaeuła się pogłoska, ii 

zbiegły W. Kiersz został przez policję pruską na 
skutek telegramów gończych ujęty w Raciborzu na 
Szlązku.

W chwili zaś aresztowania wystrzałem z rewol­
weru pozbawił się życia.

Do tej pory jednak potwierdzenia uporczywie krą­
żącej wiadomości nie otrzymano.
= Kontrabanda.
Dziś rano przy rogatce powązkowskiej rewirowy Sawu- 

lis zatrzymał wóz frachtowy, dopytując się furmana co 
wiezie.

Zaczepiony zamiast odpowiedzi począł uciekać.
Pomimo natychmiastowej pogoni furman zdołał umknąć. 
Na wozie znaleziono towar przemycany.
W sześciu workach były koronki, w trzech rękawiczki, 

w jednej pace wstążki i wąskie koronki, wreszcie w dużej 
skrzyni cygara.

Wartoćć przemyconego towaru jest znaczna.
Wóz wraz z kontrabandą odwieziono na komorą i śledz­

two zostało zarządzone.
— Zznaczne kradzieże.
W ciągu ubiegłej doby spełnione zostały cżtery zna­

czniejsze kradzieże.
Na Dzielnej pod nrem 11-ym, ze składu fabryki wyrobów 

platerowanych skradziono przez wyłamanie zamków towar 
wartości kilkuset rubli.

Z przedpokoju mieszkania p. L. Meyera pod nrem 33-im 
na Królewskiej, skradziono futro za 350 rs.

Z mieszkania N. Libenhartowej na Nalewkach skradzio­
no garderobę i bieliznę wartości 200 rs.

Wreszcie na Jerozolimskiej pod nrem 67-ym, wśród dnia 
wyłamano zamki w mieszkaniu p. St. Sobieszczańskiego i 
złodzieje unieśli rozmaite przedmioty na sumę 300 rs.

= Ujęty.
Nocy dzisiejszej stróż domu pod nrem 59-ym na Nowolipiu 

obudzony hałasem, udał się na schody i spostrzegł zło­
dzieja, który wyłamywał zamek w drzwiach mieszkania p. 
J. Rutkowskiego.

Łotr wszczął walkę ze stróżem, lecz po krótkim oporze 
został obezwładniony.

W cyrkule poznano w nim Berka Rajfa, pobytowego 
złodzieja. 
= Z miłości.
W dniu wczorajszym Marjanna K., młoda 20-łetnia dziew­

czyna, w mieszkaniu swem pod nrem 11-ym na Granicznej, 
otruła się fosforem zeskrobanym z kilku paczek zapałek.

Domownicy spostrzegłszy objawy otrucia, zawezwali le­
karza.

Dziewczyna stawiała opór, nie chcąc przyjąć lekarstwa 
i prosiła aby jej pozwolono umrzeć.

Dzięki jednak energicznemu ratunkowi niebezpieczeństwo 
zostało usunięte.

Przyczyną rozpaczliwego zamiaru był zawód w miłości.
= Samobójca
W dniu wczorajszym skonstatowano osobistość samobój­

cy, który pozbawił się życia przez powieszenie w ustępie 
gmachu ratusza.

Jest to Mendel Bulzecer, liczący 25 lat wieku, zamiesz­
kały pod nrem 4-ym na Fnmauskiej.

Przyczyna samobójstwa nie została wyjaśnioną.
= Znowu zbrodnia.
Od kilku dni w rubryce wypadków codziennie notujemy 

podrzucenia zwłok niemowląt.
I wczoraj o zmierzchu na cmentarzu starozakonnych zna­

leziono zwłoki niemowlęcia płci męskiej.
Na trupie paromiesięcznego dziecka są siady gwałtownej 

śmierci.
Śledztwo zostało zarządzone.

HE SWIAU
X W Krakowie miejscowe Towarzystwo rolnicze na 

ostatniem zebraniu uchwaliło zapisać się na 1 atę akcjo- 
narjuszów poznańskiego „banku ziemskiego”.

X Ulicą Batorego nazwano we Lwowio część ulicy 
Halickiej od gmachu sądu do t.zw, „kręconych słupów”, 
a to na pamiątkę 300-ej rocznicy śmierci króla 
Stefana.

X W Poznaniu aresztowano w ostatnich dniach 
18-tu socjalistów z pośród ludności roboczej, między 
którą agitacja niemiecka znowu próbuje apostołować.

x Komisja kolonizacyjna traktuje o nabycie je­
dnej z większych majętności w okolicy Kłecka. Do 
Gnesn. Mg- donoszą również, iż kilku jeszcze innych 
polaków zaofiarowało swoje dobru na cele kolonizacyj- 
ne. Wieści podobne przyjmować jednak trzeba z za­
strzeżeniem, ponieważ mogą być tendencyjnie rozsie­
wane w celu demoralizowania społeczeństwa.

X w okolicy Mysłowic, jak donosi Ratib. Mng.t 
zapadła się w d. 20-ym z. m. kopalnia, w której kilka 
osób śmierć znalazło. Poranionych w liczbie 23-oh u- 
mieszczono w szpitalu mysłowickim.

X Juljan Klaczko wybrany został na członka pary­
skiej Academic des sciences morales etpolitiques. Dzień 
niki paryskie, donosząc o tern, zaznaczają, iż do wybo­
ru naszego ziomka przyczyniły się głównie artykuły 
jego, pomieszczane w Revue des deux mondes, jak 
również zachowanie się w r. 1870-ym.

X Wykolejenie pociągu pasażerskiego, idącego z 
Wiednia do Pesztu, nastąpiło w d. 2-im marca na stacji 
Franzstadt skutkiem uderzenia o stojącą na linji loko­
motywę. Pasażerowie zaalarmowani gwizdem wyska­
kiwali w przerażeniu przez okna wagonów. Wszyscy 
ponieśli silne kontuzje, wielu jest ciężko rannych, zabi­
tych jednak nie ma.

X 0 trzęsieniach ziemi we Francji południowej i 
Włoszech donoszą dodatkowo, że wiele domów, wież 

kościelnych i kościołów, które uległy uszkodzeniom, 
runęło teraz. W ten sposób zapadła się wieża zamku 
Chaifaut, tudzież sklepienie kościoła w Moustiers, dzie­
ło sztuki wysokiego znaczenia archeologicznego. Mia­
steczko Bussana, które znikło zupełnie pod gruzami, 
liczyło 900 mieszkańców. Pozostały nietknięte tylko 
dwa domy. Osób zabitych jest tutaj 300. W Diano- 
Castelio nie ma również jednego domu ocalonego. 
Z Savony, liczącej 28,000 ludności, połowa zbiegła w 
góry i lasy oliwne: druga połowa obozuje w barakach i 
nad brzegiem morskim. Większość domów jest nieza­
mieszkała, Jeszcze w niedzielę zrar.a dały się uczuć w 
Genui lekkie wstrząśnieńia ziemi. Alassio zostało ku­
pą gruzów. W Diano Marina w nocy z soboty na nie­
dzielę wydobyto z pod gruzów dwie żywe istoty, dziecko 
zc złamaną ręką i 80-letnią staruszkę. Z pod gruzów 
kościoła w Bajardo wydobyto ostatecznie 230 trupów i 
60 osób rannych.

X Ojciec Beckx, były jenerał zakonu jezuitów, u- 
marł d. 4-go b. m. w Rzymie, licząc lat 89. Był on 
rodem z Belgji; zanim osiągnął wysoką godność w swo­
im zakonie, przebywał w Austrji (1847) jako kierownik 
tamtejszej prowincji, następnie chwilowo w Belgji jako 
dyrektor kolegjum w Lowanji. Po powrocie jezuitów 
do Austrji powrócił i o. Beckx na swoją dawną posadę. 
Jenerałem zakonu wybrany został d. 2-go lipca roku 
1853-go. Z powodu sędziwego wieku złożył on w d. 
15-ym maja r. 1884-go rządy zakonu w ręce o. Anto­
niego Anderledy, obranego jenerałem.

X Jeszcze o jednem spotkaniu okrętów donoszą 
z Neapolu pod datą 19-go z. m. Francuski parowiec 
„Bourgogne”, wiozący na swoim pokładzie 850 emi­
grantów, przy wypływaniu z portu zetknął się z frega­
tą pancerną „Italia’'. Parowiec poniósł silne uszko­
dzenia i zaczął tonąć. Trudno opisać, co się działo na 
pokładzie tonącego statku. Część emigrantów skoczy­
ła w morze i była uratowaną przez osadę „Italii". Re­
szta również została iftaloną.

X Straszna eksplozja prochu nastąpiła w d. 2-im 
b. m. w Istmji na dworcu prowizorycznej kolei żela ­
znej, zbudowanej do obsługiwania prac inźenierskich 
przy przekopywaniu międzymorza korynckiego. Kil­
kunastu robotników zajętych było ładowaniem do wa­
gonów olbrzymich pudeł prochu (ze 2,000 klgr.), po­
trzebnych do robót minowych, gdy nagle nastąpiła eks­
plozja. Siedmiu robotników zostało literalnie na drobne 
szczątki rozerwanych, pięć osób ciężko, a cztery lekko 
ranionych. Pomiędzy temi ostatniemi mieści się na» 
czelny iużenier Maupin. W Koryncie, leżącym w po­
bliżu, dało się uczuć tak silne uderzenie, iż w pierwszej 
chwili wszyscy pomyśleli o trzęsieniu ziemi. Komisja 
sądowa zjechała natychmiast na miejsce.

X Książę neapolitański, następca tronu włoskiego, 
odbywający obecnie podróż po Egipcie, wysłał do Genui 
depeszę, w której wyraża życzenie przyjęcia na swój 
koszt trojga dzieci, osieroconych podczas ostatniego 
trzęsienia ziemi. Królewski syn postanawia zastąpić 
sierotom ojca aż do zupełnej ich dojrzałości. Wybrane 
dzieci oddane zostaną do powrotu księcia królowej Mał­
gorzacie.

X 120 słoni udało się złowić przedsiębiorcy Sandet- 
sonowi w Dhurbi, w Indjach. Zdobycz powyższa przed­
stawia wartość 100,000 rs., a nawet więcej ze względu 
na wzrastające tępienie tego olbrzyma. Na wyspie 
Ceylonie zabito np. w ciągu ostatniego lat dziesiątka 
przeszło 6,000 słoni.•...........................-......... ............... ,

— Sprostowanie.—W dzisiejszym rannym numerze w spra 
wozdaniu z odczytu czytać należy traktat o malarstwie 
< Trat tato della pittura) Leonarda da Vinci, nie Michała 
Anioła.

 
gę W dniu 3 marca r. b., w kościele św. Karola 

Boromousza z powodu rocznicy 25-letniego pożycia 
małżeńskiego p. Henryka i Teodozji małżonków 
Hartman, organmistrza m. Warszawy, o godzinę 10 
rano odbyło się nabożeństwo dziękczynne; zebrani 
arnatorowie wykonali pienia religijne. (26*)
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j- Ś. p. Magdalena z Kosingów Diermajer, wd°wa P° 
obywatelu miasta Warszawy, po długiej i ciężkiej caor®* 
bie, opatrzono św. Sakramentami, zmarła w dniu 7-ym 
marca 1887 r„ przeżywszy lat 74. W głębokim smutku 
pozostali: synowie, synowe, zięciowie i wn“b,» ’!aPraszają 
krewnych, przyjaciół i znajomych na żałobne na lożeństwo, 
odbyć się mające w kościele św. Antonie?0 Przy ulicy Se­
natorskiej, w dniu 9-yin b. m., we śród?, o goi zinie 11-ej 
srana, oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże i mu i z te­
goż kościoła, o godzinie 4-ej po P°*u ” u na cmentarz 
powązkowski. ,.

+ Ś. p. Karolina Wontsl, po eiężkmll długoletnich cier­
pieniach, opatrzono św. sakramentami, dnia 8-go maren r.b 
przeniosła się do wieczności, przeżywszy lat 70. W głębo 
kim żalu pozostałe siozW z rodzinę zapraszają krewnych 
przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo odbyć sit 
mające w dniu H-ym nm.ca r. b. to jest w piątek <> £ 
dziale 10-sj «i»“a w kfc*fiłć^ Karola Boromeuzz
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(Tel. Aj. póln.) —

po strącenia 5%- 
do tych uchwał 
z kurskiej i char­

ze wszystkich miast bułgarskich stwierdzają, że w 
całym kraju panuje spokój. (Aj. póln.)

Sof ja 8 -go marca. (Tel. pryw. Kurj. If.) — 
Wiele osób aresztowanych w dniu 3 im b. m. wypu 
szczono wczoraj na wolność. Zdaje się, źe prokura 
torja uwolni Sarafowa, dawnego ministra skarbu, 
i Łuckanowa, zięcia Cankowa. Ministerjum zarzą­
dziło śledztwo w sprawie skargi zaniesionej przez b. 
ministra wojny, Nikiforowa, do konsula francuskie­
go, jakoby w więzieniu był źle traktowanym. W tym 
celu dwóch lekarzy cywilnych miejskich, prokura­
tor i komendant placu obecnymi będą przy oględzi­
nach. {Aj. póln.)

Sof ja 8-go marca. (Tel. pryw. Kurj. Warsz.) — 
Były austrjacki ajent dyplomatyczny przy rządzie 
bułgarskim, baron Biegeleben, bawi tutaj w prze­
jeździć. {Aj. póln.)

Musscsuk 8-go marca. (Tel. Ajencjipóln.) — 
Według zapewnienia rządu, w całej Bułgarji porzą­
dek został przywrócony. Pomimo to przedsiębiorą 
się tu rozmaite środki ostrożności i dokonywają się 
liczne aresztowania. Widocznie istnieje obawa no 
wego powstania.

Moskwa 8-go marca. (Tel. pryw. Kurj. W.) — 
Aloskowskija wiedomosti mówiąc o egzekucjach w Ru- 
szczuku wysławia pamięć mężów, którzy bez żadne­
go interesu osobistego, jedynie z miłości obowiązku 
i prawdy założyli protest przeciw nieszczęsnemu i ohy­
dnemu położeniu ojczyzny, przeciw ciemiężycielom i 
zdrajcom tejże. Mężowie ci zostali haniebnie za­
mordowani. Śmierć ich pełna chwały utoruje drogę 
ważnym wypadkom i zmieni bieg historji. Gazeta 
wyraża oburzenie z powodu, że morderstwa dokona­
no tuż pod oczami ucywilizowanej Europy, jeżeli nie 
z otwartą, to z potajemną zgodą jej rządów. Arty­
kuł kończy się temi słowy: „Nie zapomnimy nigdy, 
że ludzie ci padli ofiarą swojej wierności dla Rosji, 
świadcząc o tych ścisłych ogniwach, jakie wiąźą 
Rosję z ich ojczyzną.” (A), póln.)

Iśijów 8-go marca. (Tel. pryw. Kurj. W7.) —. 
Wczorajsze zgromadzenie tutejszych przemysłowców 
cukru uchwaliło celem oswobodzenia miejscowegj 
rynku od ciężaru zbytecznych zapasów cukru, 25% 
tychże wyprowadzić za granicę i zobowiązać wszyst­
kich przemysłowców, aby toż samo czynili corocznie 
z tym zapasem, który przewyższa cyfrę przeciętną 
produkcji z ostatnich pięciu lat 
Oczekują jeszcze przystąpienia 
przemysłowców cukru polskich, 
kowskiej gubernji. (Aj. póln.)

Petersburg 8-go marca.
Wczoraj na ogćlnem zebraniu dłużników Towarzy­
stwa wzajemnego kredytu ziemskiego postanowiono 
wybrać deputację dla osobistego porozumienia się 
z ministrem finansów co do spraw Towarzystwa. 
Do deputacji wybrani zostali pp. Samarin, ks. Me- 
szczerski, Minch, Zwiegincew, Płoticyn, Wałaszow 
Sżenszin. Deputacja ma się przedstawić ministrowi 
w dniu dzisiejszym.

mu kresu, ale do tego wszystkiego potrzeba, aby 
gabinety zachodnie zrozumiały pilną konieczność 
powszechnego porozumienia się na gruncie warun­
ków przez Rosję zaleconych. Nie pozyskają one od 
nas żadnych ustępstw. Niechaj one osądzą, o ile 
z zabezpieczeniem pokoju w Europie licuje położe­
nie, w którem każdego momentu mogą zajść wy­
padki otwarcie naruszające sanie fundamenta po­
rządku ustanowionego na półwyspie bałkańskim 
w r. 1878-ym przez układ międzynarodowy. Rosja 
nie zrobi nio, aby przyśpieszyć takie naruszenie, ale 
rzecz naturalna, że nie będzie się wahała skorzy­
stać dla swoich własnych interesów ze swobody 
działania, jaką jej takie naruszenie przywróci i nie 
zapomni przytem na kogo mianowicie powinna spa­
dać odpowiedzialność za to, co się stało.”

Now, wr. z powodu ostatnich wypadków bułgar­
skich stawia ciężki zarzut Rumtuiji. Oto co pisze po­
wołany dziennik:

„1’róba zrzucenia jarzma ręjencji sofijskiej, zro­
biona przez kilku oficerów bułgarskich, nie powio­
dła się. Po mieście krąży pogłoska, że winą tego 
jest zbytnio zaufanie tych emigrantów bułgarskich 
do pp. rumunów, którzy w tym razie poprostu ich 
zdradzili. Bułgarzy zawierzyli rumunom tak samo, 
jak zawierzali im za czasów panowania tureckiego, 
kiedy w Bukareszcie organizowali drużyny, mające 
działać przeciwko turkorn. Ale rumuni obecnie są 
niezawiśli o tyle właśnie, o ile niezawisłym jest 
człowiek, który czuje, że dla podtrzymania swojej 
godności musi koniecznie zostać czyimś lokajem. 
Rumuni muszą być lokajami Austrji i Niemiec, i wie­
dząc o wszystkiem co zamyślali emigranci, zdra­
dzali ich tajemnice w Sofji, nie po to naturalnie, aby 
się przypodobać rejentom, ale po to aby się przypo­
dobać Austrji. Tak więc emigranci wpadli poprostu 
w zręcznie zastawioną pułapkę i z zamkniętemi 
oczami rzucili się w niebezpieczeństwo.”

Uowosti nie bez pewnej złośliwości mówią o nieza­
dowoleniu gazet niemieckich z powodu, źe od Rosji 
poczęści zależy rozstrzygnięcie kwestji pokoju 
i wojny.

„Czyż Niemcy przestały trzymać pierwsze skrzyp­
ce w koncercie europejskim? Wszyscy tak przy­
wykli do uważania Bismarka za kierownika polityki 
międzynarodowej, że nikomu nie przychodzi do gło­
wy odmawiać mu tej przodującej roli; wszyscy po­
jednali się ze spełnionym faktem i pokornie uchylili 
głowy. Ale nagle okoliczności zupełnie się zmieniły. 
Siła okoliczności wysunęła Rosję naprzód i jej quos 
ego znajduje wszędzie odgłos. Wszyscy przyznają, 
że bez udziału Rosji nie można myśleć o żadnej kom­
binacji politycznej i źe sam pomorski Maochiavelli 
jest sparaliżowany w swoich ruchach. Rzecz prosta, 
że w Berlinie nie są zadowoleni. Nawet półurzędow- 
ce niemieckie przyznają, źe Rosja istotnie zajmuje 
teraz wydatne stanowisko i źe znany list do Norcla 
dość wiernie maluje obecne położenie.”

O samowolę.
Przed pół rokiem w zjeździe sędziów pokoju gub. war­

szawskiej była osądzoną sprawa z powództwa p. Wiktora 
Magnusa, właściciela części Mokotowa, oskarżonego w pierw­
szej instancji, to jest w sądzie gminnym, o samowolę i 
skazanego na cztery dni aresztu.

Skarżący Szmul Szatz, dzierżawca cegielni, nie 
chciał dopuścić urządzenia szlabanu kontrolującego ilość 
wywożonej cegły w myśl zawartego z właścicielem kon ■ 
traktu. Wówczas pan’ Magnus zwrócił się o pomoc do 
naczelnika straży ziemskiej p. Bilińskiego i szlaban zo­
stał postawiony. Na to Szatz wystąpił ze skargą do są­
du gminnego, w którym nastąpił Wiadomy wyrok, wymoty- 
wowany tein, iż p. Magnus winien był zwrócić się o po­
moc do sądu, a nie do naczelnika straży ziemskiej, miał 
więc popełnić czyn, który prawo nazywa samowolą.

Zjazd sędziów pokoju wyrok pierwszej instancji usunął, 
a nawet zaniecha! badania świadków, nie znajdując w po­
stąpieniu p. Magnusa czynu przestępnego.

’fa okoliczność jednak, jako wykroczenie przeciw formie 
prawnej, stała się powodem skargi kasacyjnej i senat pole­
cił sprawę ponownie osądzić w zjeździe sędziów pokoju m. 
Warszawy. Jakoż w dniu wczorajszym sprawa znalazła 
się na wokandzie, a pięciu przesłuchanych świadków do­
starczyło jedynie dowodu przeciw Szatzowi.

Obrońca p. Magnusa, adwokat J. M. Kamiński, wymown e 
przedstawił istotę samowoli, dowodząc, iż w danym wy­
padku nic podobnego nie zaszło, a wyrok sądu gminnego 
nie ma żadnej podstawy prawnej.

Sąd podzielił zdanie obrońcy i wyrok pierwszej iastancji 
po raz drugi został uchylony.

Ogłoszenie w Praw, wieslniku komunikatu urzędo­
wego dostarczyło wielu dziennikom rosyjskim, wąt- 
ku do uwag uad kierunkiem polityki jakiej rząd w 
kwestji bułgarskiej trzymać się postanowił.

Nowoje Wremja cieszy się, że rząd w komunikacie 
swoim wypowiedział otwarcie i bez ogródek swoje 
zapatrywanie i swoje zamiary, z których wynika źe:

„ci co zwyciężyli powstanie w Sylistrji i Ruszczu- 
ku, muifzą sobie przedewszystkiem powiedzieć, że 
zwycięztwo ich nie umocni słabego gruntu polity­
cznego w ich własnem położeniu. Rosja nie dostar­
czy im do tego żadnego pretekstu. Sofijscy przy- 
właszczyciele tak samo jak dawniej znajdują się w|zu- 
pełnej niemożności pozyskania sankcji międzynaro­
dowej dla swoich zamiarów. Veto Rosji trwa w da­
wnej sile, rozciągając się nietylko na postanowienia 
jakie mogą powziąć pseudorejenci albo bezprawnie 
przez nich zwołane zgromadzenie, ale nawet na nich 
samych jako faktycznych rządców kraju Dla gabi­
netu petersburskiego jako rejenci nie istnieją oni 
Wcale i jeżeli w Bułgarji powróci normalny porzą­
dek rzeczy, to rząd nasz nie znajdzie nic do zarzuce­
nia nawet najsurowszym środkom ze strony legal­
nych rządców księstwa, przedsięwziętym jako od- 
Wet za oburzające czyny jakich się dopuszczają o- 
becnie w nieszczęśliwym kraju ci awanturnicy, opie­
rający się na zbrojnej bandzie, używającej zupełnie 
nienależnego jej miana armji bułgarskiej.

Co się tyczy rządów zachodnich, sprzyjających 
Potajemnie szubrawcom sofijskim, to niechaj ono 
biedzą, źe Rosja bynajmniej nie ma zamiaru zmniej- 
Szać ich ciężką odpowiedzialność przez jakąkolwiek- 
bądż zmianę w polityce, której się dotąd trzymała 
w sprawie bułgarskiej. Wszystko co się dotąd dzieje 

księstwie, jest dziełem tych rządów. Od samego 
*awiązku tych wypadków Rosja wskazała proste i 
^Pełnie możliwe wyjście i nie jej chyba winą, że 
ź4tniast tego sprawa deszła aż do bratniej rzezi i do 

• t uPelnej anarchji w Bułgarji.
Jeszcze nie minął etas położenia temu wszystkie­

przy ulicy Chłodnej, oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże 
dniu i z tegoż kościoła zaraz po skouczonem nabożeństwie 
ha cmentarz powązkowski. 2—848
t Ś. p. Ryszard Nowakowski, b. urzędnik b. komisji 

jirawiedliwości, po ciężkiej chorobie zakończył życie w 
dniu 7-ym marca r. b., przeżywszy lat 42. Nabożeństwo ża 
łobne odbędzie się dniu 9-ym marca, to jest we środę, o go­
dzinie 10-ej zrana w kościele Przemienienia Pańskiego (po- 
kapucyńskim) przy ulicy Miodowej. Wyprowadzenie zwłok- 
stegoż samego dnia o godzinie 4-ej po południu. Na te smu* 
tne obrzędy pozostała żona z trzema córkami zaprasza kre­
wnych i przyjaciół —850—

T We środę to jest dnia 9-go marca, jako w rocznicę 
imienin ś. p. Franciszki z Klimaszewskich Suczkow, od­
prawione zostanie o godzinie 9-ej zrana w kościele św. 
Antoniego (po-reformackim) przy nlicy Senatorskiej żało­
bne nabożeństwo za spokój jej duszy, na które zaprasza 
się krewnych, przyjaciół i znajomych. —844 —

j- Dnia 9-go marca, to jest we środę, jako w rocznicę 
imienin ś. p. Franciszki Ward, odprawioną będzie msza 
śn-ięta w kościele św. Antoniego (po-reformnekim) przy n- 
li<ty Senatorskiej, o godzinie 8-ej zrana. —830

We środę, to jest d. 9-go marca, jako w piątą bolesną 
rocznicę śmieiei ś p. Jana Kowalskiego, siodlarza, odbędzie 
się nabożeństwo żałobne w kościele Narodzenia Najśw. Marji 
Panny (po-karmelickim) na Lesznie, o godzinie 10-ej zra­
na, na które pozostała żona z dziećmi zaprasza. —842

-j- We środę, tj. dnia 9-go marca, jako w bolesną rocz­
nicę śmierci ś. p. Karola księcia Radziwiłła, odbędzie 
się msza żałobna w kościele św. Andrzeja (pp. kanohiczek) 
o godzinie 10-ej zrana. 2—264—
f Dnia 5-go lutego zmarł w Nowym-Yorku po ciężkiej 

chorobie ś.p. Włodzimierz Krzyżanowski, jenerał dywizji 
wojsk amerykańskich, b. inspektor dochodów celnych skarbu 
Stanów Zjednoczonych, gubernator Alabamy, Florydy etc. 
etc. Boleśnie wiadomością tą dotknięte bratowa i synowice 
zmarłego zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych, o- 
raz kolegów z emigracji ś. p. jenerała Krzyżanowskiego na 
żałobne nabożeństwo za spokój jego duszy odbyć się mają­
ce w kościele św. Józefa Oblubieńca (po-karmelickim) na 
Krakowskiem-Przedinieściu dnia 9-go marca, o godzinie 
ti-ej zrana. 2—789—

f Wszystkim, którzy raczyli przyjąć udział w smutnym 
obrzędzie pochowania zwłok ś. p. Adolfa Granzowa, a 
w szczególności szanownemu pastorowi Bartsch, za słowa 
pociechy wypowiedziane nad grobem, składamy serdeczne 
podziękowanie.
—833— Wdowa z dziećmi.

f Szanownym kolegom, przyjaciołom i znajomym ś. p. 
Wilhclma Troszla, którzy licznym udziałem w smutnym 
obrzędzie pogrzebowym tyle pamięci jego cieniom okazać 
raczyli, niemniej czcigodnemu Jks. superintendentowi Ma­
nitiusowi za głowa chrześcijańskiej pociechy, składamy 
serdeczną podziękę.

Wilhelmina z Sennewaldów Troszel 
2—845   z rodziną.

„KURJERA WARSZAWSKIEGO”,

Mudapesst 8-go marca. (Tel. pr. Kurj. IV.)— 
Podczas wczorajszego wieczoru dworskiego cesarz 
powiedział do Smolki, źe uchwała delegacji przy­
czyni się także do utrzymania pokoju. Trzy mo­
carstwa decydujące są w zgodzie z sobą. Położe­
nie nie jest niebezpiecznem.

Merlin 8 go marca.— (Tel. pryw. Kurj. IP.) — 
Ostateczny rezultat wyborów do parlamentu przed­
stawia się tak: zwolenników rządu wybrano 222-ch, 
członków opozycji 175-iu.

Merlin 8 go marca. (Tel. pryw. Kurj. IP.) — 
Głosy półurzędowe wyrażają zdanie, iż zarządzone 
przez rejenoję bułgarską egzekucje wywarły wpływ 
głęboki w decydujących kolach Europy. Żaden 
uważny obserwator stosunków bułgarskich nie uwie­
rzy, ażeby egzekucja dokonana rozstrzygnęła kwe- 
stję. National Zeitung powiada: Rozstrzelanie ofi­
cerów bułgarskich pozwala mniemać, że rejencja 
tamtejsza zdecydowała się nie zwracać nadal uwagi 
na głos mocarstw. Salwy karabinowe, które po­
waliły o ziemię twórców rokoszu ruszcznckiego, obu­
dzić mogą doniosłe echo w całej Europie.

Merlin 8-go marca. {Tel. pryw. Kurj. W.) — 
Wczorajszy gładki przebieg rozpraw nad nowelą 
wojskową w parlamencie obudził powszechne zado­
wolenie, gdyż spodziewano się z obu stron zajść bu­
rzliwych. Oczekują uchwalenia noweli przed upły­
wem ’ ’ -go tygodnia.

Sojja -go marca. (Tel.pryw. Kurj, Warsz.) — 
Ajencja Harass telegrafuje; Wiadomości dzisiejsze 
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Więcej jeszcze niż niskie kuraa wczorajsze i niż 
szacowania poranne, które 179.25 i 179 m. za 100 
rs. obiecywały, uciskał giełdę naszą niepokój ogól­
ny, niepewność i obawy na przyszłość. Giełda nie- 
lylko dorównywała go do poziomu berlińskiego, ałe 
nawet przekroczyła granice równią berlińską za­
kreślone. Ogół obrotów nie był znaczny, kursa w 
ciągu trwania czynności giełdowych dążyły silnie 
w kierunku zwyżkowym.

Za weksle długoterminowe na Berlin żądano 
z początku płacono 55.85, 55.97‘/2, później 

nawet 56 i 56.02 Va.
Na pomniejsze miasta niemieckie nie robiono ża­

dnych interesów.
Na Londyn 11.35’/2 Żądano i płacono 11.31 V2, 

11.33 aż do 11.35‘/s nawet.
Na Faryź również 45.10 w żądaniu i tyleż pła­

cono.
Na Wiedeń bez obrotów 89 25 żądano.
Papierami również niewiele robiono też interesów. 
Listy likwidacyjne 94.60 większo w żądaniu, pła­

cono 94.50; o mniejsze pytano po 94.
Pożyczka wschodnia 99.25 w żądaniu.
Listy zastawne ziemskie serji 1101.50, II, HI i IV 

101, V 100.50 w żądaniu. Płaconoby w tymże po­
rządku 101, 100.70'i 100.10. Za V płacono 100.40, 
100.35 i 100.30.

Listy miejskie 100 za I, 99 za II, 98.60 za III i IV 
żądano.

‘Obligi 94 i 93.50—mniejsze po 93 płacono.
Listy łódzkie 96 za L»i 95.50 za II i III żądano. 
Akcyj nie dotykano.
Godzina 12. Usposobienie mocne. Za weksle krót­

koterminowe na Berlin 56 m za 100 rs. płacono.

Sprawozdanie z targu zbożowego
ua placu Witkowskiego, dnia 8-go marca 1887 r.

Dostawy pszenicy większe niż w ostatnich dniach. W sku­
tego też a również w skutek uspokojenia się powietrza, 
poltnp słaby i ceny od wczorajszych nieco niższe.

Pszenicy dostawiono 750 korcy i płacono za białą 7.80, 
wyborową, zaś 8 do 8.05 i 9.10 rs.

Żyta 5Ó0 korcy dostawiono.
Kupowano niezbyt chętnie, płacąc 4.95, 5.00 i 5.05 do 5.10 

jak się dało.
Owsa drobne stosunkowo ilości, bo tylko 150 korcy, roz­

przedano w detalicznej sprzedaży po 2 60, 2.65 do 2 85.
Siana i słomy dosyć jak na targ dzisiejszy. 
Płacono pud siana 40 do 50, słomy 30 do 35 kop. 
Zaznaczyć tu wypada, iż po za obrębem targu, jak nas 

zapewniano, jeden z browarów warszawskich zakupił do­
syć znaczne ilości jęczmienia po cenach wysokich,—a mia­
nowicie: 450 korcy po 4.60, gatunek bardzo piękny.

Również po za targiem 120 korcy jęczmienia wybornego 
po 4 75.

HteZłf. Dziś: „Noe”. Jutro: „Zbójcy”.—Rozmai­
tości. Dziś: „Drzemka pana Prospera”. Jutro: „Stryj 
przyjechał”, „Majster i czeladnik” i „Folwark Pri­
merose”.— Maty (ulica Dauiłowiczowska). Dziś: „Ka­
waler wdowiec”. Jutro: „Gennaro”.

CYRK CINISELLI
truppa Alb, Schumanna. Codziennie Wiel­
kie Przedstawienie. Szczegóły w afiszach. 
Początek o godz. 8-mej. (34

— Doktor medycyny Aleksander Kwiat­
kowski, raczy w osobistym interesie zgłosić się 
na ulicę Podwal nr 12, drugie piętro. (834)

'“pFNTNSTA MA11TIN\~“ 
były asystent Prof. Pretere w Paryżu, wprawia sztu­
czne zęby po cenie umiarkowanej, specjalnie na 
zlocie. Szkolna nr 5 i Marszałkowska 140. (832) 
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Szpital Ewangelicki.
W ambuiatorjum szpitala przychodzącym chorym 

udzielają porady codziennie od godziny 10V» do ll‘/».
W chorobach wewnętrznych:

Dr Mikołaj ranni? r.
Dr Aleksander Wolff.

W chorobach chirurgicznych:
Dr Władysław Stankiewicz.

W piątki zaś porady w chorobach moczo-płciowych

BŁONIC 
szkarlatyna, odra, ospa, 

nie rozszerzają się, jeżeli rzeczy chorych ulegną de- 
zinfekcji w Grochówie.

Wóz po rzeczy przybywa na wezwanie telefonem 
nr 538, lub obstalunki, przyjmuje firma Ch. (Że­
ber, dawniej J. Judlin.

Niecała O, JLeszno 4, Marszałkow­
ska ASO, Praga JArukowa 3140. (265 

Ceny stałe, nizkie.

KLEPSYDRY
EAPROSZENIA POGRZEBOWE

oraz
napisy na WSTĘGACH do WIEŃCÓW 

żałobnych lub innych, przyjmuje dodruku inaj- 
śpieriniij wykończa drukarnia Kurjera warszaw 

skiego, plac Teatralny K 9.

(64) Adwokat, M. Pobronoky, Peters­
burg, Puszkińska 13. — Przyjmuje interesa do 
wszystkich sądów i władz w Petersb. i Moskwie.

— Massaź z polecenia lekarzy wykonywa od 
lat 15 z dobremi skutkami; wskazać mogę uzdrowio­
nych.— Pagno nr A.—11. Mikelberg. (194

— Powgwilło, dentysta, wrócił z zagranicy.
Nowy-Swiat nr. 2. __________ ■ 770

— Przeciwko ciężkiemu oddechowi, ast­
mie i rozedmie płuc, skutecznem jest leczenie 
w gabinetach pneumatycznych. Aaklud leczni­
czy. Obożna 5. (9)

— Zawiadamiam Sz. PP., iż z dniem 8 marca 
r. b., w mieszkaniu restauratora Resursy Kupieckiej, 
wydawane będą obiady rublowe i 40 kop., 
jak również i porcje od 11 rano do 4 po polu- 
dniu. Przytem przyjmuję obstalunki na większe ze­
brania tak na miejscu jak i na mieście.

g Z uszanowaniem, Mellerowićz.
Fabryka Tabaczna (174

W. G. PATKANOW
Poleca wyborowe PAPIEll OSYt 

Pubec Prima, Samson Prima, Pitbeo 
Fort, Pubec Choisi, Pubec Moyen, 
Pesser, Frou-Frou, Kawalerskie i 

Fantasie w cenie rs. 1.
PAPIEROSY:

Korale i Jagódka w cenie kop. GO. 
TYTONIE: 

„Erzerutn“ w cenie od rs. 1 do rs. 12 za funt

ANIELA ŚLIWICKAr 
właścicielka magazynu mód, Marszałkowska 
145, wyjechała za granicę. (836)

— Tysiąc sto rubli zgubiono jadąc tram­
wajem z Krakowskiego-Przedmieścia do Marszał­
kowskiej. Łaskawy znalazca raczy się zgłosić za 
wynagrodzeniem, Podwal nrl, mieszkania 5, u rząd­
cy domu. (843)'

— Pani Marja Gra..., która kupiła meble 
na Świętokrzyskiej nr 13, raczy przysłać swój adres 
na ulicę wyżej wymienioną. (838)

F skromne i ozdobne, tanio 
IVICDL.C nabywać można w Maga­

zynie Piechowskiego i S-ki, PJSŁTEE- 
»IESIOATM na Marszałkowską 
Nr 114 róg Złotej, front i-e piętro. (2

KORESPONDENCJA PRYWATNA.

— Rynia! J’ai le coenr dechiró; je ne peux pas
t’ouhlier. De grace ecris-moi. J’ai des choses impor- 
tantes kte communiquer. (831)

— Osoba z 4 ej maskarady, z Tomboli.
Wskazówki T. M. z umówionym znakiem, czy w 

niedzielę była na wystawie, spotkanie możebne tam­
że w dniu oznaczonym tąż drogą.

(849) Monogram.

te jW wsimiM 
Dnia 8-go marca 1687 r.

W e !i b 1 c Żęd. Płac.

Berlin 100 mar. z krótk. ter. t6 121/-,
Londyn 1 funt ster. ., 11 35'/, 1 — -
Paryż 100 franków 45,10 —-—
Wiedeń 100 gnid. „ ,. 89 25 1

Papiery publiczna;
Listy zast. z r. 1869 d.

,, m. 10150 101.’—
Listy zast. m. Warsz. ser. 1 100 —

99 —
—

" ” 111 98 60 —.

” ” ” IV 98 60
Listv zast. m. Lodzi serji I 96.—
4% Listy likwidacyjne duże 94 60 94Z

BiL Banku Ces. s. I,II i IU
•ios. Poż. Premj. z roku 1864

„ „ „ i86ti
I Pożyczka wschodu, ra. 100 99 25
11 ., rs. 100 99 25 -- %--
IU ,. ., rs- 100 99.25
Listy wileńskie długot. • .

Akcje i.obligacje:
Obligacje miasta Warszawy 94,—
Z keje dr. ż. warsz.-w. rs. 100 _ .
Akcje dr. ż. warsz.-b. rs. 100 ——.WK

Akcje dr. żel. warsz.-teresp.
Akcje dr. żel. fabr- łódzkiej _ e,
Akcje Banku handl. warsz. — ■ ,
Akcje Banku dyskont, warsz. _ ------a—»

Akcje Banku handl. w Łodzi
Akcie warsz. To w. ub. odogn. —- _
Akcje warsz. Tow. fab. cukru
Akcje Tow. £ cukru Józefów
Akcie Dobrze). Tow. £ cukru

——

— II

Akcie Tow. Lilp., Rau i Lew.
Akcje Tow. praptU ćwierć. —i -1

Wartość kuponów: 
potrąceniu podatku skarbowego)

Od Listów zast. ziemskich 5% kop. 100*/*
Od Listów z. m. Warszawy kop. 207
Od Listów zast. m. Łodzi kop 167l/t
Od Listów likwidacyjnych kop. 10'2‘/i
Od Obligów m. Warszawy kop. IQl'/a

Taig’i
NA PLACU WITKOWSKIEGO.

Pud

495

260 285

810
510

40
30

od | do od | do 
kopiejek

50
35

Cena okowity.
, dnia 8-go lutego 1887 r

Burt, skład, wiadro rs. 8 kop. 056
* gsww |S 2 kop. 62

Pszen. 242 mn. i ord.
„ ,, pstra i dobra
„ „ biała ...

. „ „ wyborowa .
Zyto wyborowe 232 funt. 

„ średnie.............
„ wadliwe................

Jęczmień 2 i 4 rzed. 202 f.
Owies . . 142 f
®rJka: .' 202 £
Rzepik letni

„ zimowy- 212 funt.
Rzepak rapos zim. 212 f 
Groch polny 262 funt 
Ziemniaki................
Jiasło świeże funt .

solone pud . . .
Siana pud ....................
Słomy pud ......
Drzewa opał. twar. &■ ku a.

„ „ migkio ,.

Dnia 8-go marca 1887 r.______
Korzec

ZEGARMISTRZ
A. KARPIŃSKI 
Nowe zegarki, w najrozmaitszych gatun­
kach ma do nabycia, kupuje i zamienia 
na nowe.—Tamże ostateczna wyprze­
daż obuwia, ulica Solna JŁ 6. 333R

Od kilkudziesięciu lat egzystujący 

Dom Zajezdny 
z Hotelem,

przy ulicy Petersburskiej w Pułtusku, jest 
do wynajęcia od 8-go Jana r. b. pod korzy- 
stnemi warunkami.—Wiadomość przy ulicy 
Stare-Miasto, pod 16 224 w Pułtusku, Inb 
przy ulicy Wspólnej Jfe 25 (mieszkania 10) 
w Warszawie.—Nadmienia się, że dom ten 
jest umyślnie na zajazd pobudowany i że 
w Pułtusku drugi podobny mu hotel nie 
egzystuje. 364

obszerny, który może być podzielony na 
dwa z mieszkaniem i piekarnią, lub bez 
takowej, zaraz do wynajęcia. Elektoralna 4 

WyuajfiDi PowozW
Nowy-Świat JŁ 59, 370

Pogrzeb ua PoW^zki, . . . . rs. 2 kop. 50 
Na Teatr lub Raut,.....................2 „
Na Dworce kolei........................ .... 1 „
Kareta 'godzinami,.................... .... 1 » ””

przez D-ra R, SwierzbieńsKiego.

Wjszło z Mn (IzieIo j. t. s

Cena rs. 3.—Skład Główny w Drukarni 
W. Jasińskiego, Marszałkowska 129 nowy.

OSTRYGI
Holsztyńskie

codziennie świeże,

W i Delikaiesów
Ant Stępkowskiego,

IsyfonyII do Wód gazowych,
M na nowszej konstrukcji irancuzkiej, Es 

poleca | ;-5

I Skład Materiałów Aptecznych I

J. MrmsteM
ulica Miodowa 6. 380R I

9
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Krótka i łatwa >t

SZKÓŁKA NA SKRZYPCE «
dla dzieci i początkujących według zasad Davida i Alarda, 

z zastosowaniem Melodji Polskich, ułożył 9

ZYGMUNT NOSKOWSKI, {
Dyrektor Warszawskiego Towarzystwa Muzycznego. £

Cena rs. 1 kop. 50. ®
Wydawnictwo łatwej szkółki dla dzieci było bardzo pożądane, wprowadzenie 

Melodyj Polskich jako praktyczne ćwiczenia poraź pierwszy tu jest stosowane, a 
nazwiska Autorów o dobroci jej najlepiej świadczy. 31or

Nakładem Księgarni i Składu Nut
Ferdynanda HOESICK’A w Warszawie,

Senatorska Kr 496, wyszły:

Górskiego Władysława
Praktyczna Szkoła na skrzypce,

zebrana z rozmaitych najcelniejszych autorów.
Część I. Szkoła dla początkujących...............................Cena rs. 2.—.

» II. „ pięciu pozycji............................... » » 2.25.
>» III. Przygotowanie do Etud. Kreutzera, Fio-

rillego i Rodego..................................... »» „ 2,25.
f Szkoła ta opracowana według nowej zupełnie metody, a jednocząca w sobie za- 

• jęty wszystkich najlepszych szkół, jakie dotychczas napisane zostały, z wielkiem uzna­
niem przez świat muzyczny i prasę przyjętą została. . , .

Oszczędza ona przytem uczącemu kupowania w ciągu nauki różnych ćwiczeń i etudów, 
po każdej bowiem regule podaje zaraz odpowiednie ćwiczenia różnych najcelniejszych auto­
rów, stopniowane i zastosowane według kursu w Warszawskim Instytucie muzycznym.

FRANCISZKA JOZEFA-
iTvvobA GORZKaH

• Najlepsza i najskuteczniejsza przeczyszczająca woda mineralna.—Do nabycia
We wszystkich ważniejszych aptekach i składach wód mineralnych. 23R

Istniejąca od roku 1856
Parowa Fabryka Musztardy

Kassa Zaliczkowa
Królewska 23 (19), znanej dobroci wyrób swój, sprze- 
daje na garnce, kwaterki i słoiki i takowy poleca. 389R

2>
O
N

>

Plac Warecki JŁ 2 J
zawiadamia, że w dniu 4 (16) Marca 1887 r. i dni następnych, od godziny 10-ej rano, od­
bywać się będzie licytacja na sprzedaż zastawów nieprolongowanych do dnia 4 (16) Stycz­
nia r. b., a składających się z kosztowności złotych, srebrnych i drogich kamieni.—Dzień 
9 (21) Marca r. b , przeznaczony wyłącznie na «P«edazL“a5er7J* kortów, kapeluszy pana­
ma, dywanów, koronek i ubrania, zas dzień 10 (22) Marca r. b., na sprzedaż bronzów zna­
komitej wartości, antyków, obrazów olejnych, fortepianów, amatorzy w tym dniu zgła­
szający się do licytacji, otrzymają wszelkie ułatwienia. Wykupy i prolongaty zastawów 
na sprzedaż przeznaczonych, podczas licytacji nie będą przyjmowane. — Zaliczenia nowe 
yydawane będą bez przerwy w zwykłym porządku w oddzielnej sali do tego przezna- 

tOnej’od zaliczeń przewyższających rs. 500, procent się w stosunku l‘/« na mie­
siąc, a zatem najniższy; biuro codziennie otwarte od godz. 9-ej uo _______ 33 <_____

Mai ZBimistrzowSi®
s. BERMANA, przy ulicy Marszałkowskiej pod & 90, pomiędzy Nowo­

grodzką a Żurawią, poleca:
1) Wielki wybór zegarków i zegarów z najlepszych fabryk genewskich, oraz biżu­
teria srebrna t. j.’. kolczyki, broszki, bransoletki, pierścionki ślubne, szpilki do 
krawatów, po cenach najtańszych, a także sprzedaje na raty miesięczne lub 
tygodniowe. 2) Przyjmuje wszelkie roboty w zakres zegaimistrzostwa wchodzące. 
3) Za każdy reperowany lub kupiony przedmiot w moim zakładzie gwarancja 
dwuletnia. 12

NA ROZPŁATY.

NA ROZPŁATY.

UWAGA. Powyższa wymieniona firma, żadnej iunej fllji nie posiada.

Specjalna Fabryka Gorsetów
POD FIRMĄ ,

ul. Niecała Ni 1, w pnłacu Hr. Krasińskiego na I piętrze, 
sprowadziła nowy fason gorsetów dla osób słabych. Nowy 
Gorset odznacza się dobrym fasonem, oraz i wygodą, gdyż 
boczki i przód jest cały gumowy, nadnje chociaż najgorszej 
figurze kształt, też i podłoża stan. Poleca również Gorsety 
w różne paski kolorowe, po cenach bardzo przystępnych, o czem 

Szan. Panie raczą się przekonać.
Na sezon wiosenny fabryka przygotowała bardzo 

lekkie gorsety batystowe i webowe. 
Za sumienne wykończenie fabryka ręczy.

Z szacunkiem «MARIE»-

W mieście gubernialnem Kielce dnia 15 i 22 
Marca r. b. odbędą się

na sprzedaż ruchomości cukierniczych, czę­
ściowo lub też można nabyć cały zakład za 
bardzo przystępną cenę.

2 Bilardy, 1 fabryki Troszla z 2-a blatami. 
Bliższa wiadomość w składzie wódek, uli- 

ca Hr. Berga Ni 8-____________ 413_____
Potrzebna zaraz na wyjazd do Brześcia Li­

tewskiego

OSOBA
płci żeńskiej, mówiąca poprawnym akcentem 
głównie po francużku, znająca również ję­
zyk rossyjski i wykład początków muzyki.

O pensji bliżej poinformować się można 
w miejscu przy ulicy Białej pod łfe 8, loka- 
lu 6, drugie piętro z bramy._______415

Potrzebnym jest

DOM 
w cenie od 12 do 15 tysięcy rubli. Oferty 
zostawiać w Kantorze ’Kuriera pod literami 
W. D. 15000. 416

OWCE
170 matek 3-letnich i 50 2-letnich, 
jest do sprzedania w majątku Wo­
la Worowska pod Grójcem.

Wiadomość na miejscu ostatnia 
poczta Grójec.________414

Dram Donaoyjna
1414 mórg, przy kolei, korzystna, na lat 10, 
z inwentarzem żywym i martwym, jest zaraz 
do odstąpienia.—Chmielna Ni 28 nowy, mie- 
szkania 3._____________________ 409_____

Fabryka i Skład 

KAPELUSZY 
„raul“, 

ulica Wierzbowa, wprost Teatru. 
Mam zaszczyt zawiadomić Szano­
wnych moichKlijentów, że wszyst­
kie nowości na nadchodzący wio­
senny sezon, znajdują się już na 
składzie w wielkim wyborze. 411 

RAUL.
ZAKŁAD GAŁWAMW 

L Kaczyńskiego, 
Elektoralna J6 47, mieszkania 1, 
reperuje i odnawia Srebra, Bronzy 
i Platery, oraz srebrzy, złoci różnemi 
kolorami 1 nikluje wszelkie metale.

Za odnowienie łyżek, widelcy, noży | 
z ostrzem po kop. 30 od sztuki, małe B 
łyżeczki po kop. 15.—Nowe sztucce są n 
na składzie i o 30% są tańsze niż 9 
gdzieindziej-

Za srebrzenie zakład poręcza kilko- 8 
letnia gwarancją. 423R 8

APTEKA 
na prowincji, z obrotem 2,000 rs. ro­
cznie, do sprzedania tanio. — Wiado­
mość w aptece W-go Górskiego, róg 
Podwala. 390

fc. 8,000 k W 
są potrzebne na hypotekę, pierwsza summa 
bezpośrednio po pożyczce Towarz. Kredyt., 
a druga po Towarzystwie i prywatnych 6,000 
rs. Wiadomość: w Kancelarji Notarjusza 
Skabiezewskiego w Warszawie. 392

Dla KaszlacycŁ i OsMionych 
Ekstrakt i Karmelki 

Miodo-Ziołowo-Słodowe,
Fabryki „LELIWA”, i 

’ w Warszawie, ul. Zgoda Ni 6, 
analizowane i uznane przez Radę Le- $ 
karską. Sprzedaż w aptekach i składach 9 
aptecznych w Warszawie, Królestwie i I 
Cesarstwie, 50°/o tańsze od niemieckich, | 
flaszka ekstraktu kop. 75, paczka kar- E 
m elków kop. 15. 34

Na Marszałkowskiej około Świętokrzyzkiej 
.zgubiono dnia 4 b. nń 

damski Pierścionek pamiątkowy 
z dwoma turktisikami i brylancikami. Zna­
lazca odnieść go raczy Freta M 3, mie^zk. 
^^^^^O^anogrodą rs. 3.______401

STOKFISZ | 
oraz różne inne Ryby i g 
wszelkie inne potrawy p 
przez zdolnego kuchmistrza E 
smacznie przyrządzane, przy || 
wielkim doborze Win i in- B 
nych trunków w każdej B 
porze, a w Kiedziele i E 
Czwartki wydaj e flaki | 

garnuszkowe,
Ilamtel Win i Delikatesńw | 

Józefa Purwin, | 
Miodowa Ni 18. 397R

Sjiaycy msj tpaiMci
EMILA KINZLA

właściciela firmy handlowej

STEW DOBHYCZ i Eaj, 
ogłaszają, że na mocy Art 492 K. H. i upo­
ważnienia Sędziego Komisarza z dnia 21 
Lutego (st st.) 1887 roku, w sklepie pod 

firmą

Stefan Oobrycz i Komp. 
przy ulicy Senatorskiej pod 3, 

odbywać się będzie

LICYTACJA
rozpoczynając od dnia 27 

Lutego (li Marca) r. L
1. Towarów kolonialnych, likierów, wó­

dek krajowych, russkich i zagranicznych, 
araków i rumów, konserwów i delikatesów, 
meb'i i urządzeń sklepowych;—w Ponie­
działki, Wtorki, Środy i Piątki od go­
dziny li-ej w południe do godziny 2-e |— 
w Czwartki i Soboty od godziny 10-ej 
do 12-ej zrana.

2. Win starych węgierskich, francuzkicb 
szampańskich, włoskich, hiszpańskich oraz 
urządzenia piwnicznego na skład win—co-

wnidn°i łi"ej- d0 8’ej wieczorem,
świąteczne i galowe, licytacja 

odbywać się nie będzie.
• wjnni zaraz uiszczać należność
i zabierać nabyte przedmioty.

Jozef Karpiński, Aflw. Przys.
424R Emil Zein.

ELEOPAT
FUOWIZORA num

Jedyny skuteczny środek, wzma­
cniający korzonki włosów i chroniący 
takowe od wypadania. ELEOPAT wsą­
czy łupież i nadaje włosom połysk 
i miękkość- Do nabycia we wszystkich 
perfumerjach, aptekach i składach ma- 
terjałów aptecznych po rs. 1 kop. 50 
za flaszkę.

Wyłączna sprzedaż hurtowa na Kró­
lestwo

u Gust. Stuermer,
W WARSZAWIE. 288R
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WYPRZEDAŻ
wysortowanej bielizny

damskiej, męzkiej i dziecinnej, wszystko w dobrym stanie. Kołnierze, 
Mankiety inęzkie, Kaftany białe, flanelowe, barchanowe, Halki i t. d. 
Wyprzedaż trwać będzie przez dni trzy, t. j. w Środę 

d. 9, w Czwartek d. 10 i w Piątek d. li Marca.
Senatorska Jfe 26 (18), 417

w Fabryce Mielizny Teofili Fuks.
W najcelniejszym punkcie miasta Częstochowy, egzystujący blizko od lat 

pięćdziesięciu Hotel pod znaną firmą Augusta Schleicher,' obecnie nnzwn- 
ly Hotel »Victoria», z dniem 1-tn Kwietnia przeniesiony zośtaje do nowego, na tenże 
cei wybudowanego gmachu, który urządzony został wedle teraźniejszych wymagań pu­
bliczności.

I bezwzględnie na schludne i z konfortem urządzone nuraera, ceny takowych będą 
nader jrz;stępne, gdzie poleca, się względom Szanownej Publiczności wla ciciel hotelu

s August Schleicher.

I
 CZESKI SKŁAD |
Pieców Majolikowych i porcelanowych | 
? L. & G. Harcltmuth, | 

Ułowy-Swiat Ir I,

na. nadchodzący sezon budowlany poleca:
. Fiece z białych kafli ogniotrwałych, z glazura porce- g 

łanową, z ustawieniem i dodahiem ukucia, za cenę od B 
rs. 60—100.

Fiece małe przenośne od rs. 35 — 85.
Fiece i Kominki M a jol i ko we i złocone, po ce- 

nach przystępnych.
Wanny i Kuchnie najrozmaitsze. 341R

^RZADKA OKAZJA!!"*®
Mimo wielkiego targu z powodu Wyprzedaży kortów gładkich i fanta­

zyjnych, na suknie, palta i dolmany, znanych z poprzednich ogłoszeń, pozosta­
ły REMANENTA. które

OW* WE0AE BĘOA Zfi BEZCEH. -Wf
Sprzedaż ta odbywać się będzie:

w Środę, Czwartek, Piątek, Sobotę i Niedzielę.
Korciki na suknie, 2'/, łok. szer. czyst. wełny, łok. kop. 60.1 w stosunku
Najmodniejsze Brystole, 2>/, # , » » » » 80.1 tym wszystkie
Korty na ubrania męzkie, 2’/a » » » „ „ 85. (inne towary
Materjały supełkowe, 2'/, „ „ , „ „ rs. 1.35.1 bławatne.

Wszysftie te korty w innych sklepach o połowę droższe!!! 
K. JME JB. W TT V, 

Skład fabrycz. Towarów Bławatnych, Świętokrzyzka róg Włodzimierskiej.

i

BR

:•

Londyn—Paryż—Warszawa.
----------------------------

DOULTON Ł C

różnych urządzeń w domach i fabrykach, jak: klozety, pis- 
Z/- soiry i t. p. zlewów, filtrów, rudy ołowianej, tygli, glinki 

ogniotrwałej, naczyń kamiennych do różnych użytków, ap- 
paratów chirurgicznych, kranów dla laboratorjów i t. d.

■■ ————OOOOggOOOo ■

Wieczorami magazyn oświetlony jest gazem

Otwarty do godziny 7-ej wieczorem.

DOULTON & C° Bracka 25.
NJB. Wszystkie apparaty nasze korzystają z przywileju 

patentowanego w Rossji. 130R

i >'

281R

Wilia KrynisHe WBe 
KSIĘCIA LEONA GOLICYNA 

Skład, ul. Leszno Nr 11, w Warszawie.
Sprzedaż detaliczna we wszystkich znaczniejszych składach Win.

I PK2Enrwxo
| Kftńrojp.'grypie, chorobie oskrzeli i t. _d., najskuteczniejszem lekarstwem Jest syrop 
| i ciasto poktoralne z Nafe Delnngrenier’a z Paryża, co potwierdzone jest przez człon- 
?ków Akóilciśli lekarskiej we Fr.meyi. Ponieważ nic zawierają. ani opium, ani żndliej soli 
f opiiiliiotrej jak morfina lub kodeina, dają je-przeto bez bbawy dzieciom dotkniętym 

kaszlem lub kokluszem. -l
Znajduje się we wszystkich aptekach Warszawy i Cesarstwa.

fSkł.id we wszystkich aptekach jak również magazynach perfum i fryzjerskich.

17R oraz

OCTY stołowe, kuchenne i do marynat,
t jako też

ESSENCJĘ OCTOWĄ Frankfurcką,
mają zaszczyt polecić

Składy Materjałów Aptecznych 
wsi i sm, 

ulica Senatorska Jś 464/5, obok kościoła pp. Kanoniczek, 
elica Marszałkowska M 140, między Rysią i Świętokrzyzka.

^.A BÓLU Zfe .
kto '*-<■

Elixiiu do Żerów ***

Wielebnych 0. 0. BENEDYKTYNÓW
Opactwa w SOULjfę (Gironde) 

Oom MAG-PKLOJNE, Przeor 
2 MEDALE ZŁOTE 

w Bruxelli 1SS0 r. I «■’ Londynie 1884 t. 
KĄJWJCŹSZE NAftannv 

WYNALEZIONY I O T O .przez przeora
w roku I O / O PIOTRA tOURBAUO

Codzienne użycie kilku kro­
pli „Elisirn do Zębów Ojoów Bene­
dyktynów,“ rozpuszczonych w pół 
szklanki wody zapobiega i leczy 

,’if próchnienie zębów, które bieli i 
wzmacnia jak również odśnieża 
i utwierdza dziąsła wybornie.

Oddajemy prawdziwą usługę 
naszym czytelnikom, zwracając 
ich uwagę na ten starożytny i użyteczny pre­
parat najlepszy ze środków leczniczych i jedynie 
ziipidiieyający wszelkim ciiirpi'ehiom zębttfii. Ą 
Flakoniki: 2ist S A- Frosfku pudelka 1 /r. 20, a i 3 fr. 

e&sta JPltdotko ~ fr <-
Poro taioioou w fS07 r. ryrfroo |«zt », v> JtncuSno 3 

.AGENT 3T.0WKY; OLUtHN BORDEAUX.

-w

Kantor Najmu Powozów,
Karetek i Omnibusów kolejowych, 
na Placu Wareckim Ki 18, zaprowadził nowe 
Platformy do przewozu bagaży w mie­
ście i na kolei. Również Karetki kolejowe 
na żądanie wysyłają się w dwa konie za 
rs. 1 kop. 50. 345

Młody Człowiek 
znający gruntownie języki: rossyjski 
i polski i obznajmiony z koresponden­
cją, znajdzie przoz trzy miesiące za­
jęcie, w jednym z tutejszych domów 
handlowych. — Oferty pod lit H. B. 
do Biura Ogłoszeń Rajchmaua i Fren- 
dlera, Senatorska )& 26. 394R

Złoty Medal 1885 r.
m Og,liotrwat°

sHkvpoiCTta Bilitep,
■ "■Bwwww B Nowy-Świat łś 34.

SPECJALNA FABRYKA 
nagrodzona Medalami na wystawuch: Euro­
pejskimi i Amerykańskicb. Wyrób pierw­
szorzędny.—Ceny nizkie, znaczny wybór.— 
Cenniki z rysunkami wysyłają ‘ie bez­
płatnie. 359R

K PORTLAND ANGIELSKIEGO, 
Robinsa & Comp. w Londynie, 

oraz innne marki Cementu angielskiego- 

| Cegły i Giiny ogniotrwałej, 
I Węgli Mstti agiWii, 
I Tektury smolowcowej.
S r ur olazurowych i dren.

_____

4r DO SKŁADU

| STANISŁAWA B1M, 
przy ulicy Elektoralnej łi 5, 

naprzeciw Banku 
nadszedł świeży transport

MEBLE
z powodu wyjazdu do sprzedam-1 wykwin­
tne urządzenie. Obejrzeć motn* codzien­
nie od godz. 12 do 2-ej. Krdkt>ws‘ile;^ze|L' 
mieście Jń 58, mieszkania 4.
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B. SZYSZKA, Mr 1> 
dom JW. Hr. Krasińskiego, 

poleca towary po cenach bardzo nizkicb, 
a mianowicie;..................

Plusze jedwabne różnokolorowe, 
po TS. 2 kop. *70. •

Aksamity różnokolorowe, po rs. 2.
Adamaszki półjedwabne, w róż­

nych kolorach, -po kop. 6D.
Atłasy różnokolorowe; po k. 50.
Velvety różnokolorowe,- po kop. 50.
Kaszmiry czarne i różnokolo­

rowe, po kop. 60. ' ;
Etaminy, różowe, crema, niebie­

skie, champignon, olive itp. 
po kop. 30.

Wszelkie inne towary modne, po 
cenach niepraktykowanie nizkich.

B. SZYSZKA,
NIECAŁA Aa 1. 375R

Po Rs. 50, 60 i 70, 
piękne śerwisy stołowe 

ba 12 osób, z najlepszej porcelany, z prze- 
śliczaemi deseniami lub z irtofiogrardami,' skła-' 
dające się z następujących ‘przedmiotów! 36 ‘ 
taierzy płaskich, 12 głębokich, 12 desero­
wych, 12 kompotowych, 12 par filiżanek, 
1 Waza duża lub 2 małe, 4 półmiski owal- 
re, 2 okrągłe, 1 do śledzi, 4 Salaterki, 2 
Śosierki, 1 Kabaret do konfitur. 2 Musztar-- 
dniczki, 2 Solniczki, 1 Maselniczka Inb im- 
bryk do kawy — Razem Sztuk 106.—Po 
rs. 16 Serwisy do kawy porcelanowe, pięk­
nie malowane składające się z SO przed­
miotów, a mianowicie: 12 par filiżanek, 
12 talerzyków desserowych, 1 imbryk, 1 
Maselniczka, 1 koszyk • do - ciast, 1 cukier- 
niczka. 2 nalewki do śmietanki, Serwisy 
do herbaty porcelanowe, zawierające 16 
przedmiotów od rs. 8.—Garnitury do 
mycia białe od rs. 3, kolorowane od rs. 
41, oraz wszelką porcelanę malowaną 

surzedaje po cenach najniższych 
Zakład malowania na porcelanie

Ryszarda Fijałkowskiego,
Krakowskie-Przedmieście M 2, wprost 

Kopernika w lokalu prywatnym. 411R
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ODANISET 
przyjemnego smaku i zapachu, 
usuwa Ból zębów, Osłabie­
nie dziąseł. — Niemiły o 
dór z ust, Ślinotok.—Zabez 
piecza zęby od pruchnienia 
niszczy osad, przywraca bia 
łość zębów. 224

■■ ■
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MIESZKANIA LETNIE 
większe i mniejsze są do [wynajęcia przy 
stacji kolei Nadwiślańskiej «Jabłonna», na 
sezon letni 1887 rok, po cenach umiarkowa­
nych. — Przytem nadmienia się, iż loka­
torom zapewnia się wszelkie możliwe dogo­
dności na miejscu, jako to: zakład kumyso­
wy; sklep spożywczy, zaopatrzony w świeże 
artykuły niezbędne dla codziennych potrzeb; 
ogólne: pralnia z maglarnią; dobra restaura­
cja z gabinetami wykwintnie urządzonemi, 

1 numerami umeblowanemi za dzienną opłatą, 
dla przyjezdnych i salą koncertową, w któ­
rej w pewne dni urozmaicać będzie gościom 
pobyt orkiestra wojskowa. Oprócz powyż­
szych wygód, zadaniem administracji będzie 
zapewnienia lokatorom jak najodpowiednie j­
szego sąsiedstwa, ażeby jednak i pod tym 
■Względem zadowolnić wymagania lokato­
rów, zarząd uprasza o wcześne zamawianie 
Mieszkań. Bliższe ołyaśnienia w kancelar i 
Za-rządu (Krakowskie - Przedmieście JA 32); 
Codziennie od godziny 10-ej rano do 3-ej po 
Półudniu. 388

V'lNA IĘ

i unikania użycia nie zaw­
sze zdrowej wody,

pod gwarancją czystości szcze­
gólniej

SKŁAD WIN

Długa M 5. 98R

w największym wyborze, 
własnej fabryki, oraz róż.1 

• ne wyroby pończosznicze 
L j Gorsety, poleca i

Gustaw Haehle A 
yfe... Świętokrzyzka-^

i

polecą w wielkim wyborze, po 
cząwszy od kop. 35 1 wyżej za

W Do wynajęcia oi Sko Jana 
w domu .W 28—30 przy ulicy Senatorskiej, 
naprzeciw kościoła Ś-go Antoniego:
4 Pokoje i kuchnia na 1-em piętrze od 

frontu z balkonem, w którym to lokalu 
od lat wielu egzystuje fabryka piór. 

Sklep z jednym lub trzema pokojami i kuchnią 
7 Piwnic w sobie na wiuo, które są od 

wielu lat zajmowane przez pierwszorzę­
dny handel winno-restauracyjny, oraz 
Inne lokale składające się z 6, 5, 4, 3,

2 i i pokoju z kuchniami, zlewami, wo­
dociągami i piwnicami.

ZARAZ DO WYNAJĘCIA
. • SKŁĘB............
4 Pokoje, duży przedpokój i kuchnia, na

3 piętrze od frontu, ze zlewem. Wia­
domość u stróża. 379R

H. KUCHARZEWSKI

1..;

317R

Tlen Oxy gene. kompletne aparaty do wytwarzania Tlenu, 
oraz ekspedycja Tlenu na balony.

Z powodu przedłużenia ulicy Miodowej i rozebrania domu, prze- 
nięsióne z dotychczasowego lokalu Senatorska wprost Miodowej, na 
ulicę Mr 1, drugi dom od Senatorskiej.

.-.3;<R Jł<. Kuehanewslii, Magister farmacji.

sny SM Wód ” ’ / Naturalnych 
i Lekarstw zagranicznych, 

Główny Skład Limfy ospowej.

Magazyn OKRYĆ DAMSKICH 
przy ulicy Długiej 47, róg Bielańskiej, wprost Nalewek.

Mam honor donieść Sz> Publiczności, iż mój nowo-otworzony Magazyn okryć 
damskich,, syberynowych, pluszowych, aksamitnych, jedwabnych, korto­
wych i dziecinnych, zaopatrzony został na sezon wiosenny w świeży t ransport pod i 
ostatnich żurnall po cenach nader uniiarkowaftych. Mam nadzieje, że Sz. Publiczność bę­
dzie zadowolona tak dobrym towarem jak i tanią ceni}. Z uszanowaniem

S.-I' 8S. W.

FABRYKA GORSETÓW
W „AU BON itfARĆHE” I

Miodowa Jfi 6,
jay poleca swój wielki wybór gorsetów we wszystkich kolo- S 

rach, z różnych materjałów, w najnowszych fasonach, Ert 
z prawdziwemi fiszbinami.

Gorsety gumowe hygieniczne dla osób cier- V 
piącycb, są tylko w tejże li.bryce wyrabiane, odzua- 

, czaJą się one nadzwyczajną wygodą.

r
' Fabryka wyrabia dla osób ułomnych gorsety bar- 

dzo dobrym fasonem.
Na Wystawie sprzętów domowych i odzieży, fa- 

brykę nagrodzono medalem branżowym.
Z szacunkiem „Au bon Marche.” |

jKZOZFLAILLTI.A. WĘGLA

Wielki 
MEDAL 

Srebrny.

Kanarki!
? ID51' Harcu, bardzo ładnie

ŚSKaJw śpiewające w dzień i przy 
świetle i dobre Samiczki 
**0 spustu, oraz rozmaitego 
gatunku Papugi gadające, 
Kackadu,, Inseperabels, Kar- 

J' 'tijmhły 'diiżd f nlale, amery- 
i Er* * klńśkie * Pfaśz&i," złote i 

S' ffif srebrne Rybki.—Nowo-Se- 
’ 'n&tórtfka, Hotćl Litewski.' 

~396^^IU‘ • Ernst Peschel.■ * • • •
W Dobrach Ordynacji Zamoyskiej !w Kluczu 
Strzeleckim, powiecie Hrubieszowskim, gu- 
bernji Lubelskiej, są do wydzierżawienia od 

dnia 1 Lipca n. s. 1888 na lat 12 323 
Folwarki następujące:

1) Folwark Teremiec obejmujący ogólnej 
przestrzeni mórg. 765 pr. 298, a w tern 
gruntu ornego mórg. 495 pr. 247, Łąk mórg. 
236 pr. 76, Ogrodów warzywnych i owoco­
wych mor. 11 pr- 294, pod zabudowaniami 
mor. 9 pr. 22 i nieużytków mórg. 12 pr. 259.

2) Folwark Starosiele obejmujący ogólnej 
przestrzeni mórg. 345 pr. 283, a w tern 
gruntu ornego mórg. 224 pr. 85, Łąk mórg. 
103 pr. 34, Ogrodów warzywnych i'owoco­
wych mórg. 12 pr. 116 j eoj •zabudowania­
mi mórg. 6 pr. 48.

Bliższą wiadomość o warunkach dzierża­
wnych powziąść można w-Zarządzie Klucza 
Strzeleckiego przy gtacjj pocztowej Dubien­
ka lub w Zarządzie Głównym Dóbr w Zwie­
rzyńcu przy stacji pocztowej Zwierzyniec.

Deklaracje piśmienne na dzierżawę pomie- 
nionych folwarków składać można do dnia 
1 Czerwca 1887 r. z oznaczeniem wysokości 
czynszu wraz z podatkami rocznie zaofia­
rowanego.

Do deklaracji dołączone być powinno va­
dium połowie zaofiarowanego czynszu wy- 
równywające.

Zarząd Ordynacji zastrzega sobie swobo­
dny wybór pomiędzy kandydatami. Licyta­
cja miejsca mieć nie będzie. Deklaracje zło­
żone bez vadium uważane będą za niebyłe.

W I) 4 fi il O w I JE.
Obecnie eksploatuje do 3,000 korcy Węgla dziennie, a przy zbudowaniu Sortowni i 

Płuczki mechanicznej, zaszczycona na Wystawie w 1885 r. w Warszawie Wielkim Meda- 
. lem. srebrnym za ulepszenia i urządzenia na kopalni, produkuje Węgle Grube, Kostkowe 
Ai 1-szy. (grubsze, do kuchni i pieców używane); Kostkowe As 2-gi Orzechowe i Kaszko- 
wate, wszystkie mechanicznie sortowane, za pomocą wody oddzielane na płuczce od ka­
mienia, szyfru, piasku i t, p. części niepalnych, a jako niepozostawiające. żadnej Szlaki 
(zuzla) na rusztach, uznane za najlepszy i najtańszy opał do Fabryk, Cegielń i t. p. Za­
kładów.

Zamówienia na Węgle z Kopalni „Jan’, tak do Warszawy, jak do wszystkich Sta- 
cyj Dróg Żelaznych po prawej i lewej stronie Wisiy położonych, od największej ilości, do 
pojedynczego Wagonu, a w Warszawie na korce, pr^ obniżeniu cen, stosownie do ilości 
zamówionych Węgli, przyjmuje Kantor Główny F. Łapińskiego w Warszawie, ulica 
Jerozolimska X 83 i Zarząd Kopalni .Jan” w Dąbrowie. 2Qlr

'ZARNE RĘKAWICZKI
i w gatunku wyborowym.

4 guziki......................................... ..... 75 kop.
. ......................................... » 95 kop.

o-mio guzikowa długość . . para rs. 1.20 „ 

IDlJltSŁLIE w tejże samej cenie.
Czarne Kozłowe, S rs* !• 
Czarne Kozłowe, 4 guz. rs. 1 kop. 15.

poleca

■

464540
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BILANS
po dzień i-go Stycznia 1887 roku

136,294 64

133,268 07

606,296,088 46

500,000
35'1,934,992

40

3575,104

6$18,000

15331

44,838 63T

6527

155,171
101,407 70

82'6.90210,285

7,799,319 87877,799,319

21,955
14,216

416,925
207,824

113,206
56,750

96;
18

Kapitał zakładowy (12.000 akcji i rs. 200) • ..... 
Kapitał zasobowy . .............................

*).■ Kapitał zasobowy na wypadki nieprzewidziane . . . ,
Rezerwa składek ogniowych.......................................................................
Rezerwa składek życiowych .
Kapitał zasobowy na pokrycie strat życiowych .....................
Procenty na rok 1887 ............................................................ .....
Zadatki na ubezpieczenia życiowe............................................ ...
Dywidenda za rok 1886 (po rs. 30 na akcję)...............................* • •
Nie podniesiona dywidenda z lat poprzednich........................................
Gratyfikacja dla dyrektorów................................................

Rachunek grup assocjacyjnych:
Kapitał powstały z wkładów wraz z procentami

Rachunek podatku skarbowego i od 
dochodów:

2,400,000
100,000
356,936
261.907

1,968,703

Należność u nieh

Rachunek ruchomości:
Wartość ruchomości w biurze eentralnem i filjach........................  • .

Rachunek papierów stemplowych:
Wartość pozostałych papierów stemplowych

Rachunek marek stemplowych:
Wartość pozostałych.marek stemplowych

Rachunek wydatków na rok 1887:
Patent dla biur, świadectwa gildyjne dla urzędników, agentów etc. .

Rachunek Kassy zapomogi i oszczę­
dności dla urzędników:

Listy zastawne wraz z procentami ...............................

 

Rachunek Kassy:
Gotowizna po dzień 1-go Stycznia 1887 roku .

Rachunek bieżący:
Należność u różnych banków łącznie z procentami .

Rachunek papierów procentowych:
Kapitał w papierach publicznych łącznie z procentami

Rachunek domu Towarzystwa:
Wartość domu

Rachunek udzielonych pożyczek:
Na zastaw papierów procentowych

„ „ polis życiowych............................................................................

Rachunek agentów, oraz innych dłuż 
ników:

Pozostaje do zapłacenia podatku skarbowego  
„ „ „ „od dochodów

Rachunek nie uregulowanych strat 
ogniowych i życiowych:

Odłożono na wypłaty strat ogniowych................................................  •
„ „ życiowych....................................................

Rachunek Towarzystw i wierzycieli:
Odłożono na uregulowanie ....................................................

Rachunek Kassy zapomogi i oszczę­
dności dla urzędników:

Pozostałość po dzień 1-go Stycznia 1887 roku .........

Rachunek sum przechodnich:
Odłożono ..

3,225
360,000

389
17,443

40
08’
74 i
63 i
191

KnclŁinieU 1 Mt i-al

a)

b)

JKTO5E4D ®E
a)

b)

od 1-go Stycznia 1886 do 1-go Stycznia 1887 r.

w dziale ubezpieczeń ogniowych:
Rezerwa premij z roku 1885
Pobrana premja w roku 1886
w dziale ubezpieczeń życiowych:
Rezerwa premij z roku 1885 ..................................
Pobrana premja za rok 1886 łącznie z procentami....................
Procent od papierów publicznych, pożyczek i inne dochody • 
Niepodniesiona dywidenda, zaliczona na korzyść Towarzystwa

rs. 268,510 kop. 98.
rs. 1,386,146 kop. 79.

rs. 1,728,244 kop, 07.
rs. 703,522 kop. 68.
rs. 254,386 kop. 64.
rs.  20 kop. —.
rs. 4,340,831 kop. 16.

rs.

rs.

rs. 
rs.
rs.

rs. 731,379 kop. 09.
... 198,958 kop. 98.
rs. 305,057 kop. 74. • - •

261,907 kop. 08. rs. 1,497,302 kop. 89.

Z tego potrąca się:
Na rachunek dywidendy za rok 1886 .......................  .
Na rachunek kapitału zasobowego nu nieprzewidziane wydatki . 
Na rachunek kapitału zasobowego dla strat życiowych................
Na Kassę zapomogi i oszczędności dla urzędników........................

rs. 360,000 kop. —. 
60,539 kop. 07. 
11,563 kop. 25.
10,110 kop. 64. rs. 442,212 kop. 96.

ORYGINALE PODPISANO:

w dziale ubezpieczeń ogniowych: 
Zapłacenie za reasseknrację ..... 
Wydatki na administrację, prowizja etc. 
Wypłacono za straty ogniowe .... 
Rezerwa premij..................................<
w dziale ubezpieczeń życiowych:
Zapłacono za reassekurację................................  rs. 9,068 kop. 46.
Wydatki na administrację, prowizja etc. . . rs. 144,844 kop. 08.
Wypłacono za straty życiowe  • rs. 206,075 kop. —.
Wypłacono kapitałów, posagów i rent.... rs. 21,418 kop. 15.
Zapłacono za wykup polis  rs. 19-546 kop. 10.
Rezerwa premij  . ^__rs^_R968j7O3_koiL_74^rs. 2,369,655 kop. 53.
Gratyfikacja dla dyrektorów według § 26 Ustawy  rs. 17,443 kop. 60.
Podatek 3% od dochodów............................................ rs. 14,216 kop. 18. rs. 3,898,618 kop. 20.

------ Źiik w roku 1886 rs. 442,212 kop. 96.

w Wauezawie, Zielony Plac M 13.416£

Buchhalter: S. Beliajew. 
Kassjer: K. Kabisch.

Dyrektorowie: A. Gem gross.
K. l«akiiza-Suszcze'*'8K1, 
T. Stomma, 
V. Herg.
D. Kremers.

Zarządzający: T-
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MAGAZYN BLAWATNY
E D1U N I) A M A K O W S KIE G 0, 

przy Placu Teatralnym,

nr o» KUR,TER WARSZAWSKI.—Dnh 8 marea 1887 r.

DLA Dlanhv nn różnych systemów: żelazne do dyfuzorów i filtrów, mo-
T*T T^*T~? ^‘X’TTTTVF'T* DlQvIlj U£IUI liUWclilU siężne i miedziane na centryfugi, stalowe, cynkoweetc.

v> u xkjxu w in x Rury żelazne ’■ i pary.’ Armatury. Gnime i asbestowe'wyrehy.
polecają

REMFIERZ i JANKOWSKI
W WARSZAWIE,

Marszałkowska Jfe 111. 4O5K

Strzelba „Lancastra” z przyborami. Uli- 
ca Chmielna 47, mieszkania 13. 3385

Maszyna drukarska, dubeltowa paryska 
III do sprzedania. Wiad. w fabr. kopert dru­
karni i btografji A, Płatek, Leszno Ja 1. 486

7 powodu wyjazdu do sprzedania szafa, 
fcjedna połowa do bieKzny, druga do su­
kien, wanienka blaszana i szafa sklepowa. 
Wspólna 12, m. 26, na dole.3665—

Z1 powodu nieprzewidzianych okoliczno­
ści do sprzedania zaraz meble, naczynia 
1 cale urządzenie z 7-u pokojów, oraz lo- 

kal_do wynajęcia. Szpitalna X 1, m. 1. 3564

BiO sprzedania dogi Ulmskie piękne i 
czystej rasy pies 9-miesięczny i suka 
miesięczna. Wiadomość: Chłodna Jfe 32, 

mieszkania 16. 3546

Fortepian 6 oktaw, do sprzedania za ce- 
nę przystępną. Stare-Miasto Jfe 38, m. 8. 
r| ianino prawie nowe ze 8trunami’krnvż<> 
wemi, oraz trzy okna, jedno szybowe z 

oberhchtami, tamo do sprzedania. Leszno 
Jfe 20, mieszkania 2. 3621 "Zn°

Podolskie śliwki suszone (13 kop. funt) 
wiśnie. Hortensja?, mieszk. 11 (Szpitalną)'

Za bezcen meble z 4-ch pokojów, suknie 
jedwabne. Szpitalna 5. 35^4

Szczenięta mopsy czystej rasy do sprze­
dania. Pańską 60, m. 28. 3778

!■ ortepian używany zagraniczny, oraz pia- 
nmo A?."’; za przystępna cenę do sprze- aaia. Wielka M 45. Fie<i«r. 3577

Fortepian orzechowy wiedeński o pół
7-mej oktawy, do sprzedania. Wspólna 

Je 34, mieszkania 1. 3358

nab netnwv 8zesl°ng- uliczki, garnitur 
róff Plnnny^do 8P*z,edania, Mokotowska 59, 
róg I lacn $-go Aleksandra, stróż wskaże.

Fortepian Kralla za nizką cenę do sprze­
dania. Warecka Jfe 9, mieszkania 23, wi- 
uzieć można do 12 i od 4. 3511

Meble: garnitur salonowy, krzesełka fan­
tazyjne, kolumny, stoliczki, szafy, łóżka, 
szeslong, otomana, biblioteka, garnitur gabi­

netowy, urządzenie jadalni dębowe, szafka 
lustrzana, żardinierki, także kredens i para 
szaf dębowych stylu Ludwika XV, wykwin­
tnej roboty i pianino czarne, do sprzedania. 
Marszałkowska Je 49 (nowy 119), na dole w 
drugiej bramie, mieszkania 15. 3655

eble: garnitur czarny i orzechowy, krze- 
Iffsełka fantazyjne, stoliczki, trema, szafy 
łóżka, kredens, stół jadalny, krzesła, oto­
mana. kolumny, lustra, szeslong, biuro, bi- 
bljoteka, garnitur gabinetowy, szafki z lu­
strem, komoda, żardinierki, regulator, firanki, 
dywany, do sprzedania Marszałkowska X? m, 
pomiędzy Złotą i Chmielną, pierwsze piętro' 
mieszkania 10.  3685 ’

Kareta dwu-osobowa używana tanio do 
sprzedania. Wiadomość w biurze właści- 
ciela domu: Miodowa 15 nowy. 469

Do sprzedania szafa dębowa ozdobną, z 
powodu zmiany mieszkania. Wiadomość 
ulica Swiętokrzyzka Jfe 27. mieszk. 10. 3554

Pianino mało używane do sprzedania za 
rs. 230. Prosta Jfe 36, mieszk. 11. 3557

Qprzedaje się z powodu wyjazdu meble, 
Uzwierciadła, bronzy, porcelana, szkło, po­
wozy i konie. Również do wynajęcia lokal 
o sześciu pokojach. Instytutowa 6, m. 4. 3516

Do sprzedania tanio fortepian krótki pa­
lisandrowy, kredens i bufet zdatny do 
restauracji lub handlu win. Chmielna Jfe 21, 

mieszkania 18. 3561 
Wyprzedaż karczków szydełkowych, dy­
li wan ręczny b. tanio: hafty na kanwie.— 
Śliska 54/40, mieszkania 13. 3572

Stanika wykształcona, z muzyką, świeżo 
przybyła, do umieszczenia zaraz. Biuro 
jlczycielskie Z. Jasińskiej. Berga Jfe 6 513

potrzebna angielka do konwersacji. Oferty ’
'v admin, pod adresem English. 3544 1

Pisarz fabryczny potrzebny, do fabryki 
Ch. Geber w Grochówie. Wiadomość na 
miejscu.  556

Potrzebni są chłopcy do cukierni. Wiado- 
mość: Marszałkowska Jfe 129.3806

Meble za bezcen! Garnitur czarny orze­
chowy, lustra, rozmaite inne meble, sza­
fy, kredens, stół, krzesła, łóżka, biuro, sze­

slong, firanki. Chmielna .V 32 nowy, m. 9 
pomiędzy Marszałkowską i Bracką." 3433 ’

Kupno i sprzedaż, 
ekefiejsz dobrze urządzony. Warecka, 9, 
mieszkania 5, od godz. 9 do 1. 561

Nadszedł transport grzybów po 50, 40 i
25 kop. funt, ul. Bednarska M 28, u ślusarza

Osoba znająca się praktycznie na gospo­
darstwie poszukuje miejsca u pojedyń- 
czych osób lub n księdza. Chmielna Jfe 9, 

stróż wskaże. _____ 3759

Kasy ogniotrwałe! Od 85 rs. do 350 rs., 
o 25 procent taniej od cen praktykowa­
nych. Marszałkowska 125, u Sikorskiego.

E k^o^zieniec lat 16, skończywszy 4 kla- 
8Usy, zyczy przyjąć miejsce w sklepie, fa- bryce. Nowolipie ;jq—53. 37g0

potrzebną jest osoba młoda, polka, do 
| zajęcia się dziećmi i obeznana dobrze z 
szyciem. Wiadomość w handlu wjn, róg Le­
szna i Karmelicki ej Mi 1.3723

Do sprzedania biurko damskie prześlicz­
nej roboty i garnitur mebli aksamitem 
Kryt,y. Ulica Złota Jfe 5, mieszkania 3. 3693

Uczniowie potrzebni są do cukierni J. Ko­
ch afiskjego. Włodzimierska Ja 1. 555

Panny kompletnie uzdolnione do szycia 
bielizny na maszynie potrzebne. Elekto­
ralna 21, mieszkania 11. 3754

Rs. 1OO ofiaruje za otrzymane zajęcie, dy­
skrecja najpewniejsza. Oferty R._do admt- 
nistracji Kur. Warsz. 3772

It 'J0 biel>zny damskiej potrze-
Ehgbna zaraz. Solną & 6 28 J l3722

Npody człowiek posiadający języki, oraz 
^gruntownie buchbalterję poszukuje od­
powiedniego zajęcia, na stałe lub na godzi­

ny. Oferty proszę składać w kant, lit, C. H.

Do jednego z pierwszorzędnych zakładów 
fotograficznych potrzebny jest dobry re­
tuszer lub retuszerka do klisz i do odbit- 

ków na papierze. Oferty proszę składać w 
administr. Kur. Warsz, pod lit. E. 75. 3649 
Panna do haftu, głuchoniema, jest do wzię- 

cia w Instytucie głuchoniemych. 3771

Mopsy szczeniaki nadzwyczajnej piękno­ść", do sprzedania. Bednarska 31, mie­
szkania Mi 33. 3348

Olejarnia parowa warszawska, Hoża 11

 Wże*w?vCHki Jprzedaje ‘ reperuje sklep 
Straus, Marszałkowska 138. 

litatm°r,n°alep'jny’- l’iaDi.na< sprzedaje ra- 
tani\ t na,d?godniejszemi, wydzierżawiam 
tanio. Jerozolimska 25. 3606

Do pracowni Chłusowiczowej Jfe 58 no­
wy, róg Nowego-^wiatu i Ordynackiej, 
potrzebne są zaraz panny, kompletnie zda­

tne i do nauki._______________ 3773_____
Osoba skromnych potrzeb, obznajmiona z 

handlem, z kaucją rs. 30, do samodziel­
nego prowadzenia kantoru pralni bielizny. 
Zgłaszać się w godzinach przed obiadowych, 
Dzielna Jfe 2, do pralni, szyjące bieliznę ma­
ją pierwszeństwo. 3789

Potrzebna jest maszynistka do bielizny.
Złota .Mi 24, m. 26.3808

| ekcje muzyki u siebie i na mieście u- 
Łdziela nauczycielka z wyższym dyplomem 
•Instytutu muzycznego. Swiętokrzyzka J6 48, 
®i®szkania 2. 3360

Szwajcarka bona z francuzkim 1 nie­
mieckim potrzebna. Nowy-Swiat jfe 44, mje- 
Szkania 18, od 9-ej do 10-ej rano i od 6—8 

yieczorem.___________________ 3654_____

7yczy sonie miejsca do pojedynczej osoby 
|,lub do dzieci, mająca chlubne świadec­
twa. Ulica Bracka, w zakładzie felczera.

Osoba w średnim wieku, z rekomendacją, 
znająca się na krawiecczyźnie i bieliżnie, 
życzy sobie do zarządu domem na wsi lub 

do księdza za gospodynią. Podwale Jfe 16, 
magazyn obuwia Albina Wyczałkowskiego, 
od godziny 2-ej do 6-tej.3795

Aauka i wychowanie.
Fiomino geograficzne po kop. 30 do na- 
Ubycia, w nowo-otworzonym sklepie A. J. 
Wiśniakowskiego, Trębacka, róg Nowo-Se- 
g.atorskiej Jfe 2. 18_______

Potrzebna panna uzdolniona do szycia 
trykotów. Chmielna 68, mieszkania 20.

Leśniczy 27 lat liczący, silnej budowy, z 
ukończoną szkołą i akademią leśniczą, z 
ilobremi świadectwami z odbytej siedmio- 

letniej praktyki i z egzaminem państwo­
wym, mówiący językiem polskim, czeskim i 
niemieckim, poszukuje posady leśniczego lub 
rewirowego. Oferty przyjmuje Wojciech Że- 
bro, leśniczy w Cieszynie. 3152

Rosjanka, młoda panna, poszukuje miej­
sca bouy. Zna języki: niemiecki, fran- 
^ki i muzykę. Żurawia 27, m. 5- 3683 

Student tosjanin, życzy sobie dawać lekcje 
’■Prywatnie. Włodzimierska Jw 2, mieszka­
ją 5. 544

Panny do sukien oraz uczennice zaraz po­
trzebne. Szpitalna 4. Chiczewska. 3738

Potrzebna rodowita francuzka do kon­
wersacji na godziny. Żurawia 19, miesz­
kania 4, godziny przedpołudniowe. 3746

Francuzka wykształcona, młoda, poszu­
kuje odpowiedniego zajęcia. Marszalkow- 
ska 78, mieszkania 10.3745

Osoba, która ukończyła gimnazjum, może 
mieć pokoik i herbatę za dwugodzinną 
^repetycję. Mylna J6 5, m. Jft 14. 547

|l'^vernantka potrzebna na wieś, znaja- 
M doskonale: trancuzki, niemiecki, pol- 
jp/f-^izykę. ŻuraWia ** m. ię. 3809 
krancuzkie bony~»ą. zaraa~a7 nmUmse- 
£nia. Biuro nauczycielskie Z, Ja™ej 
gjrga Jfe 6.______________ 557
Potrzebna francuzka na dwi^-jT^—; 
riekcyj dziennie. Aleja Jerozolimski 
Jbesz.kania 10.______  _______ 3763 ’

Posady i prace.
Pu'^ebna jest panna zdatna do stani- 
Ł i upinania sukien. Ulica Żelazna 
<ZJV1126.____________________3728

Pomocy i wyręczenia w sklepie spo- 
ywczym potrzeba zaraz kobiety obezna- 

ozyniwści^ j x kaucją rs. 50. Wiado- 
|^ć przy Kapitulnej J6 4, m. 7, 3726
Usftarka uzdolniona w białym hafcie po- 

iJ-ebną jest zaraz na przychodnią. Pod- 
mieszkania 2. 3729

H*Wca gospodarczy, w sile wieku, prak- 
G'X'/sy, poszukuje pracy. Wiadomość ulica 
I^Jgwska Jft 39, mieszk. 10. 3731
’ J°ó^Z?bn® są panny uzdolnione do stro- 

damskich. Wiadomość: ulica Freta 12, 
j^-<Jgazynie mód. 3732
“ki z®bna maszynistka do bielizny męz- 
^^h^Ulica Oboźna Jfe 8, mieszk. 18. 3801 
<flhi^?°bna je8t panna kompletnie nzdol- 

j w szyciu bielizny na maszynie Wil- 
l^<~łj}czennica. Ulica Hoża Jś 21, m. 15 
Kny do nauki krawatów potrzebne za- 
fc>^owy-Swiat 21, fabryka „Czesława.“ 
’ldu|A1c^ kawaler, mogący dać 500 rnbli na 
v’Soitt enie krów, nasion, potrzebny do 
<Jadr?eg0 zarządu folwarkiem. Zgłosze- 

Josek Eksztejn, Częstochowa. 
r-k^y zdolny człowiek, rs. 300 i mie- 

^**e> szczegóły w Jś 66 Kurjera. 3702

Potrzebne są panny do magazynu, pod­
ręczne i do nauki, oraz udziela się lekcyj 
kroju w pracowni sukien Heleny, na przy- 

gtgpnych warunkach. Ul. Świętojerska Jfe 18. 
Rfi 1 da’ int.ehgentna osoba, milej powierz- 
i>o!»n1L,7ności.' znająca doskonale niemiecki, 
BioL zeb Znj^Cia Leszno 71, mieszk, 3. 
Tpasowa "ą d° nP.inania spódnic i
suknie do robotv^T’ tamze PrzyJDlu.i?' się 
Jfe 16, mieszkania75 L?/-2' , 1lca p”dwale 
Dstróż wskaże. 3792

ucźennic°WD^ehmleińZ^y Potrzebne zaraz 
-----7------ ------ta 2, w pralni. 3790

dÓrOd^v k°:‘la?^Uęca jak kucharz; 
do Odessy, nie młoda; rekomendacje osób 

znanych. Wspólna 50, m. 5, do 12 w po­
łudnie; 3281 
Człowiek młody, sa“modzieliiy kupiec, mó- 

gący złożyć kaucji kilka tysięcy rubli 
poszukuje posady: kasjera, kontrolera itp.’ 
w większych zakładach przemysłowych, tu 
lub na prowincji. Oferty proszę składać w 
kantorze Kurjera Warsz. pod lit. A, G, G. 
fiótrzebńą jest zaraz zdatna panna do u- 

iiinania spódnic do magazynu E. Loth.— 
lica Kotzebue M 10. 3522

D-  pracowni Jadwigi Ignatowieżowej 
potrzebną jest zaraz kompletnie uzdol- 
p ętnrsza panna do staników, bez kro- ^Wylagrodzenie dobre i tantjema. Ulica 

Widok X 13- -------- --------- T-. 52~--------
—^ha"w średnim wieku, z dobremi świa- 

innfwami poszukuje miejsca do zarządu 54 »• “ ’•
mieszkania Jw 2. —-- ----------------------  
m iest uzdolniona panna do szy-

w—1
Sanni'"■dok™"'

 
domu potrzebny z kaucją rs. 1,200 

Rdo 1500. Wiadomość: Nalewki Jfe 13, ho- 
t" Wrocławski Jfe 30, do 10-tej rano t od 
godziny 3-ej do 5-tej. 2639 
Potrzebną jest ranna k°mpletnie uzdol­

niona do ubierania kapeluszy, także zdol­
ne podręczne. Wiodomość Marszałkowska 
Jfe 114, w magazynie 3669

’lliszpanka lub włoszka, posiadająca gra_ 
Umatykalnie język hiszpański, potrzebną 
J?st zaraz do przyzwoitej rodziny. Proszę 
2? zgłosić: ulica Smolna-Wysoka Jfe 24, 
Sikania 2. 3774 
lekcje gramatyki i stylistyki udzielam 
Ił* domach prywatnych. Przyg?townię do 

Wilcza 3. — Wincenty Dawid. 3609  
I ®kcyj niemieckiego i konwersacji udziela 
^^uczyciel. Widok 24, m. 14. 3737_
P?.‘r«bn5. jest panna na wspólny koszt 

lekcyj języków: angielskiego i niemte- 
^^go. Wspólna Jfe 40, stróż wskaże. 3804

Francuzka 16-let,nia jest do umieszcze­
nia. Podwale Jfe 38, mieszkania 10. 3733 
Panny podręczne, uzdolnione, za dobrem 
wynagrodzeniem potrzebne są do maga- 

zynu mód. Marszałkowska Jfe 140. 3734 
Bsoba kompletnie uzdolniona w kroju, za­

rządem pracowni, poszukuje miejsca. Uii- 
:a Twarda Jfe 48, mieszkania 12, zastać mo­
żna od 1 do 6. 3736

^
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Maszynę Wciera sprzedaje
Pańska Aó 36,_nt_3(A_____

DO sprzedania maszyna szewcka amery­
kańska słupkowa. Ulica Piwna Ań 5, mie­
szkania Ań 6. -3793

Spokoje umeblowane do wynajęcia za- 
raz. Wiejska 19, obok gimnazjum. 3691

Sklep dystrybucyjno-spoży "czy, z. miesz- 
kaniero, do odstąpienia. Nowy-Świat 12.

Za rs. 20 jest do sprzedania maszyna no­
żna Pollaka-Szmidta amerykańska, dobrze 
szyjąca. Chłodna 34, m. 9. 3810

Leszno 18. Od 1 Kwietnia do wynajęcia
4 pokoje, przedpokój, kuchnia, od frontu i 

1 pokój z kuchnią.3711

awiarnia w dobrym punkcie do sprze- 
dania. Ulica Sienna Ań 7.3547

o sprzedania od 1 kwietnia macie, w 
bardzo dobrym punkcie. Ul. Tlomackie Ab 3.

I apdo poczwórne, używane, w dobrym sta- 
Lnie, cena rs. 400, oraz faeton używany, 
zdatny do wsi i miasta, cena przystępna.— 
Świętokrzyska 29, wprost ulicy Jasnej a nie 
Szkolnej. 3797

i chomonta do sprzedania. —
N> 46. 3812

o wynajęcia, Złota 35, stajnia z wozo­
wnią zdatna na skład,3386

(torciki (Haute nouveaute) na regenman- 
ktle, płaszczyki, paltociki, prześliczne de- 
senie’francuzkie, 2'Ą lok, szer., po rs. 1, k, 35.

Marjensztadt 20. Od 1 Kwietnia do wy- 
najęgiu 3 pokoje, przedpokój i kuchnia.Sienniki gotowe, najtrwalszy wyrób, dre­

lichowe, po rs. 1 kop. 25.

Szafy sklepowe oszklone, zdatne do każ­
dego interesu, oraz garniturek mebli, for­
tepian, kredens, biurko i szafka do bielizny 

tanio do sprzedania. Czysta 6, sklep Tar­
nowskiego. 551

Fortepian prawie nowy do wynajęcia tn- 
nio. Lsz.no 41, mieszkania 4. 3780

lan R,tter korektor 1 stroiciel fortepianów 
gjf-talc zamieszkał w mieście Siedlcach. 3555

Mleko prosto od krowy sprzedaje się w 
Instyfncie Głuchoniemych.3770

Juta prześliczny materjał na pokrycie me­
bli i na portjery, nieporównanej dobroci, 
2 łokcie szerok., prześliczne desenie, po 

kop. 55 za łokieć. 

Szafa sklepowa czarna do sprzedania. Wia­
domość w cukierni róg Żurawiej i Kruczej.

Fortepiany nowe do sprzedania, ceny bar­
dzo nizkie, oraz fortepian o pół siódmej 
oktawy za rs. 110, drugi za rs. 160, pizyj- 

mujewszelkie reperacje fortepianów 1 pia­
nin; ulica Nowy-Swiat Aft ,54, w fabryce for­
tepianów A. ,Tanisarwskiego. 3id0

SJo zwiniętym zakładzie letnim jest do 
Fsprzedania całe urządzenie. Wiadomość 
Marszałkowska Ań 129, w cukierni. 3807

G ermania najtrwalszy materjał na ubran­
ka dziecinne, do prania, po 22’/, kop, łok.

Do sprzedania klęcznik, komoda, fotel, 
stół, miedź. Leszno Ab 9, m. 19. 3735

Szczenięta pontery, są do sprzedania. —
Chmielna 14 nowy, mieszkania 1. 3786

!Sztuczka płótna krajowego wybornego, 
j|30■/, Jokci mająca, za rs. 3 kop. 60.

©klep z obnwiem do odstąpienia każdego
Uczasu. Oferty pod lit. M. A. do kantoru
Kur jera Warsz. 3791

W drutami hwera Uentatłkiuf,__flafi Teatralny nr. <i73e (nowy 9) JloBOjeao IjeuaypoD Bapttt*»*
Za Redaktora franctszak C łazowski. ~~ Wydawca Gustaw Gebsthnsr-

FSudynck fabryczny, murowany, składają- 
ycy się z 9 izb, na dole i widnej nad całym 
budynkiem góry, z urządzeniem gazowem, 
wodą, do tego obszerny plac, na nim szopy 
i składy — do wydzierżawienia od 1 lipca 
1887 r. Czerniakowska (96) 114, trzeci dom 
za fabryką gazu.3814

Fortepian fabryki Małeckiego, mało uży- 
5 wany, do sprzedania. Złota Ab 46, tn. 3, 
oglądać można od 10 rano do 3 po południu.

Wspólnik lub wspólniczka potrzebna jest 
do interesu korzystnego z 2 >00 rs. lub 
3000 rs. z poręczeniem hypotecznem na wło­

żony kapitał. Oferty pod lit. T. R- 3000, 
kantor Kurj. Warsz. przyjmuje. 3698

Urządzenia sklepowe wykwintnej roboty, 
zdatne dla różnego rodzaju zakładów 
pierwszorzędnych, są do zbycia w każdym 

czasie. Wiadomość ulica Twarda K 7. u B. 
Eisenberga. 554

Fortepian Hoffera bardzo dobry rs. 270.
Solna Ab 12, inieszkiwtiu 6. 3779

Ra pierwszy A> hypotekt majątku w Kul­
turze z uregulowanemi serwitutami, po­
trzebna pożyczka 20,000 rs. Bliższą wiado­

mość udzieli adwokat Józef Łukowski, uli­
ca Swiętojerska 26. 2935

Majątek ziemski bez długów do sprze­
dania, pod Warszawą, na dogodnych wa- 
rukneh. Bez pośredników. Adres: Nowy-Swiat 

Ab 33 nowy, mieszkania 5- 3608

Majątek bez serwitutów, dobrze zagospo­
darowany, budynki przeważnie murowa­
ne, z inwentarzami żywemi i martwemi, 

włók 65, w tein nowin do użytkowania po 
dębowym lesie włók 36, do sprzedania inb 
zamiany na dom albo majątek mniejszy.— 
Bliższa wiadomość: żurawia 45, mieszkanie 
p. Michała Komierowskiego. 2936

Z powodu wyjazdu jest do nabycia Ency­
klopedia obszerna, 28 tomów, w ozdobnej 
oprawie i garnitur mebli. Wspólna A> 44, 

mieszkania 20. 3788 Józefa z Wilkońskich, z męża Daszków* 
ska zamieszkała w Warszawie, przy ?*’ 
Nowolipie 22, poszukuje familji Chtn>e* 

lewskich Katarzyny i Antoniego, zamieś’, 
łych w Brzozy, giibernji Lubelskiej, 3766

Skład węgli na pierwszorzędnej ulicy, z 
wejściem od dwóch ulic, do sprzedania. 
Wiadomość: Zimna Ab 4, Apfelbaum, pomię- 

dzy 4-tą a 6-tą, 3648

Nagle do sprzedania z powodu s]ak°ści. 
Ulica Długa Ań 19. 3530

Naprzeciw „Bellevue” salon z fortepianem
1 meblami, zaraz do wynajęcia. Chmielna 

10, mieszkania u 3537

sył” łokci pół - płótna dobrego, białego 
/ y(Creafs), za rs. 6 kop. 50 sztuka._____
B ręczników adamaszkowych pięknych, 

po 21/, łokcia długości, rs. 1 k. 90.

5 pokojów, przedpokój, kuchnia i 2 po­
koje, przedpokój, na 1-m piętrze, od fron­

tu, z balkonem, do wynajęcia od 1 Kwietnia. 
No wy- Ś w jat Ab 12._____________3187_____
*>‘ądany emeryt zamożny na mieszkanie. 
<^,Aleksandrja Ab 13, mieszk. 6. 3129

Włoszczyzna suszona krajowa, paczka po 
kop. 10, 20, 40. główny skład w sklepie 
produktów spożywczych Emilji. Marszałkow­

ska A» 148. 3740

Ł o k a I e.

Pokój z kuchnią, przedpokojem z teeo- 
czesnemi wygodami, na dole, od frontu 
do wynajęcia od 1 Kwietnia. Wspólna 32 

mieszkania 1.

Tanio do sprzedania 2,029 lot.ci O placu, 
blizko kościoła.św. Aleksandra. Pośredni- 
ctwo wyłączone. Żurawia 1^, m. 4. ó765

Maszyny do sprzedania tanio Singiera 
duża krawiecka, Singiera mała i Wil­
sona. Dzielna Ań 63 nowy, mieszk. 1. 3751

F‘ortepian krótki rs. 250. Ulica Długa 
Am 28. mieszkania 21. 3805

tęj sukien żałobnych, kaszmirowych, 
szewiotowych i krepowych, oraz po­

śmiertne. kapy, suknie, czepki, wieńce.

Pauvisienne najmodniejszy materjał weł- 
ni&nny przerabiany jedwabiem, w kratecz- 
kę, podwójne; szerokości, po 50 kop, łekieć.

Roboty tokarskie z żelaza i wszelkich me­
tali, wykonywa tanio, Taychert—Elekto­
ralna 6. 460

Rs. 3. Pomieszczenie przy familji, ąia pa­
nienki przyzwoitej, fortepian. Nowolipia 
30-53. 5 * 7 3761

Kapeluszy żałobnych od rs. 4 kop. 
łUU50 z woalami do najwykwintniej­
szych. _______ ______________ ______

Molhłe nowe rozmaite, trwałej roboty, ta­
nio sprzedaje Maków, Solna 18. 3709

Szafy sklepowe z kontuarem, tauio do 
sprzedania w sklepie. Świętokrzyzka Ab 34.

Handel nabiału. Chmielna Ań 4/10. poleca 
na post mleko świeże, zbierane, śmietankę, 
oraz inny wszelkiego rodzaju nabiał. 3783

Jest ładny pokój frontowy, umeblowany, 
tanio. Marszałkowska 105, m. 5, 3727

ęklep obszerny sklepiony, zaraz oddaję, 
^miesięcznie rubli 16, Mostowa 16. 3749

SMep duży z oknem, oraz 2 pokoje i ku- 
chn‘%za w 3°.0; skle’’ r°k°ieni rs- 240. 
Leszno 23, wprost apteki. Sklepy mogą być 

połączone w jeden. 3619

Pokój umeblowany na 2-giem piętrze, jest 
do wynajęcia przy ulicy Świętokrzyzkiej 
Jń 18, mieszkania 5.3813

Oo wynajęcia trzecie piętro, Złota 34,
5 pokojów Lontowych, przedpokój, ku­

chnia. 3734

Velvety najpiękniejsze kolory zalecane 
pięknością, trwałością, po 55 kop, łokieć.

Afganistan piękny, czysto wełniany, wy­
borowy materjał na suknie, podwójnej 
szerokości, po 60 kop. łokieć.

«orciki zwane Multon, na kostjumy dam- 
skie, 21/, łok. szer. po 55 kop. 

pogrzeby, przewożenie zwłok, wynajem 
j wozów i karawanów, trumny metalowe i 
drewniane, w „Warszawskim magazynie ża­
łobnym i pogrzebowym” Fijałkowskiego, Se 
oators.ta 32, wprost kościoła, 276 
[» apeiusze damskie, tanie i eleganckie, oraz 
ił potrzebne panny, zdatne do strojów w ma­
gazynie Mód. Ulica Świętokrzyska Ań 10. Za­
wistowska. 3395

W dniu 6 Marca w niedzi<d«' ’^lono> ze- 
garck remontuar a^/źnalazca nt®’? 
(otwarty), damski. Lnsko . mieczlr ’O, odnieść nk ni. Przechodź * -R mieszk. zu, 

za sowita nngrodą.__-------------—1— ------;
----------- t..„o<lniu we środę zginą1 

zeszłyrn ł*-AVienuś. Ktoby go zn»* ■nop*, "ab* na ulj 9)
lazł niech o IV rs_ io 83725
do własciciB,"_4----------;------:---------------—,
ZZ----- ^akał a*? lna,y P'csek, (pinczeU
Pr7‘ nv’z białemi łapkami, odebrać możn® 

3/miesza*1 ia 2. 3800
(8 Mapta) lód? r.

piekarnia cukiernicza duża, do wynajęcia 
j zaraz, wiadomość: Mokotowska .¥> 59, w 
restauracji.  3757

Do interesu dobrze procentującego potrze­
bny jest wspólnik, z kapitałem do 4.000 
rubli. Wiadomość u rządcy domu, Ulica Po­

dwale ,V; 16, pomiędzy 12-tą a 2 są z po- 
ł u d nią.___________________  3764_____
fiklep wiktuałów jest do sprzedania. Ulica 
UŁucka Aii 6. 3724

Ę|ardzo tanio do wyprzedania obutvie dam- 
yskie i męzkie. Twarda .V: 22, m. 9. 3768 
Szafa i łóż.l-o do sprzedania zaraz niedro- 

go. Nowy-Swiat 38. mieszk. 18, 3721

Bzierżawa folwarku 9-włókowego, goto­
wizny potrzeba 3,000 rubli. Zgłoszenia 
adresować: Josek Eksztejn, Częstochowa. 550 

Dom murowńny dwu-piętrowy, blizno środ­
ka miasta do sprzedania, lub zamiany. 

Wiadomość: Czyste 6, sklep Tarnowskiego, 
tai agle angielskie, do sprzedania. U). Pań- 
iBska As 104 nowy. 553Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia 

magazyn na bardzo dobrych warunkach.
Wiadomość ul. Elektoralna Jfe 8, m. 6. 3541 
Magle w bardzo dobrym stanie do sprze-

dnnia za 250 rs. Dzielna 17 nowy. 3548

Pinczerki białe do sprzedania. Sienna 17, 
mieszkania 11. 3811

Koń, powóz i
Ogrodowa A

5 garniturów mebli, szeslongi, otomany 
wyprzedaje tanio. Świętokrzyska Aś 17.

Trzaska._____________________ 3815_____

Interesu handl. i niajątk.
Restauracja do sprzedania za przystępną 
Pcenę. zaraz lub od 1-go Kwietnia roku 
1887. Wiadomość Nowo-Senatorska 8, stróż 
wskaże. 3583

Ulica Strzelecka Aś 17, dom blacharze- n 
Nowej Pradze, kobieta mężatka, ze świe­
żym pokarmem, potrzebuje dziecka do 
kuszerka S. P.‘przyjmuje .
panie, sekretno i udziela porady^K 

<lne pomieszczenie 1 ceny nnuarK"
Chm 1 e 1 na Ab 33, mieszk. 17. ——-------—

Potrzeba kobiety starszej do kuchni i re-,^ 
perac i bielizny za mieszkanie. Wiado­
mość u rządcy domu Aś 48/58, ulica Grzy­

bowska.—Tamże jest duży ogród z mieszka­
niem dla emeryta, albo osoby słabej, potrze- 
buiącej świeżego powietrza._____ 558
Przyjmują się wszelkie roboty w zakres 

krzyżowej wchodzące, znaczenia krzyży* 
kami od kop 2, oraz pranie i przerabiani® 
krawatów. Zgoda Jfi 5, m. 32. 3750 

Biedna wdowa potrzebująca na wykupie­
nie maszyny do szycia rs. 20, jrosi sza­
nowną osobę, któraby mogła pożyczyć ta­

kową sumę na spłacenie której—obowiązuje 
się płacić miesięcznie rs. 2. Łaskawe oferty 
uprasza się składać w kantorze Kur. Warsz. 
pod literami A. B._____________ 540____
Tanio bardzo przyjmuje do roboty suknie 

i przeróbki. Antonina. Ulica Chmielna 
A» 98. mieszkania 10. 153

NOWy-Świat Aa 1, od Kwietnia do wyna­
jęcia, stajnia murowana, wozownia i gó­
ra, może być i na różne zakłady przemysło­

we, oraz sklep od placu św. Aleksandra na 
rozmaity proceder. Wiadomość na miejscu, 
stróż wskaże.__________________ 491_____
Bednarska 24, trzeci u om od Krakow- 

skiego-Przedmieścia, od 1 Kwietnia: 2, 3 
pokoje z alkową, oraz pojedyńcze z wszel- 
kiemi wygodami. 3594

P~ okoje z pościelą i usługa, od rs. 8 mie­
sięcznie do najęcia. Ul. Długa 29, wiado- 

niość u rządcy._______________ 3116_____
Salon i pokój do odnajęcia. Królewska 31, 

stróż wskaże._____________3775_____
Sklep do wynajęcia, przy zbiegu ulicy Mio­

dowej i Długiej, w narożnym domu. Wia­
domość u właścicielki domu. 3438

Do interesu księgarskiego potrzebną jest 
wspólniczka z kapitałem do 600 rs. Ofer­
ty przysyłać i osobiście zgłaszać się można: 

księgarnia, Marszałkowska Ab 139. 3637

Restauracja z całem urządzeniem do od- 
stąpienia. Grzybowska 32, gdzie kąpie'®-

Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania 
sklep wiktuałów z dystrybucją, na dogo­
dnych warunkach. Wiadomość: ulica Marjen- 

sztadt Ab 23 _________ __ 3799

Z powodu zmiany interesu, jest do sprze­
dania sklep wiktuałów, za bardzo przystę­
pną cenę, egzystujący od lat 20. Kacza 10. 

I^klep wiktuałów do sprzedania zaraz, ko- 
jgniorne tanie. Kościelna 14/325. 546

Oklep po rękawiczniku z całem urządze- 
$niem do wynajęcia od 1-go Kwietnia. Uli­
ca Świętokrzyzka Ab 6, od Nowego-Światu 
3-ci dom.__________________ 3642

S>o sprzedania w okolicy leśnej częścio- 
jwo iub w całości 90 morgów gruntu port 
udowę domów letnich. Wiadomość: 

krzyzka 43, mieszkania 20. 3449  
Cukiernia w mieście gnbern. Kielce, lat 

przeszło 40 egzystująca, z powodu śmier­
ci właściciela do sprzedania Łącznie z do­
mem lub bez tegoż. Powodzenie dobre usta­
lone. Wiadomość bliższa osobiście lub listo­
wnie pod adresem: F. Millerowicz w Kiel- 
cach. 3036 
Dom w Lublinie do sprzedania, przynesi 

12%. Wymagalne 7—8,000 rs. Mokotow- 
ska A: 54, mieszkania 9. ______ •’*”***

W dobrach Żarki jest do wydzierżawie­
nia folwark, obszerności około 400 mórg 
nowopolskich. Interesanci zgłosić się raczą 

do administracji dóbr Żarki przez stację 
dr. żel. Warsz.-Wied. Myszków. Tamże jest 
do wydzierżawienia dystylarnia ze wszyst- 
kiemi aparatami.__________________3310
£>klepik do sprzedaniu. — Ulica Prosta 
SJAb 40.______________________3304

Potrzeba 12,000 rs. na spłatę takiejże sum­
my, lokowanej na 1-szym n-rze hypoteki 
po Towarzystwie. Procent 6'/^. Wiadomość: 

Hoża Ab 16, mieszk. Ab 4. Pośrednictwo wy- 
lącza się.3776

Meble po zwiniętym magazynie, rozmaite 
garnitury, otomany, szeslongi, biurka, 
ś-.zafy, kredensy i inne za bezcen. Róg Ordy­

nackiej i Nowego-Światu, stary 64/58, wej­
ście pierwsza sień z Ordynackiej, mieszk. 5.

Vble, różne garnitury, otomany, szeslon­
gi, szafy, umywalnie i różne inne, sprze­

dają no niepraktykowanie nizkich cenach. 
Krakovskie-Przedmiescie Ab 6, obok Koper­
nika, leva oficyna, druga sień, m. 11. 3695 
Sfareta ,nowa, podwójna, z walizą, bardzo 
|mało używana, do sprzedaniu, cena bar- 
zo umiarkowana. Wiadomość hotel Lipski 

u szwajcara.  __________ 3794

Z. powodu wyjazdxu sprzeduję drobiazgi 
galanteryjne, książki ozdobne francuzkie, 
polskie, lampa do jadalnego, lustro złocone 

za bezcen, świętokrzyska 13, mieszkania 7, 
od 12—8 codziennie. 3777

Z powodu wyjazdu są do sprzedania me­
ble i rozmaite rzeczy ż garderoby męz- 
kięj wojskowej i szafy ma.U używane Wia­

domość ' róg Marszałkowskiej i Żurawiej Aa 
30, mieszkania 16. 3755_____

za rs. 12. — 
3756

Tuzin chustek białych, trwałych, do nosa, 
dużych, za kop. 90._________________

tgfiszystkie wyżej wymienione 12 przed- 
1$ miotów, dostanie-wyłącznie w głównym 
składzie fabrycz. na Krakowskiem - Przed • 
mieścin Afe 62 nowy, w gmachu dobroczyn­
ności, w byłym sklepie żyrardowskim. 3686

Sklep spożywczy jest do sprzedaniu. Ulica 
Hoża A: 11._______________ 3744

tójaglo angielskie do sprzedania, z powo- 
Ijgdu słabości. Wiadomość: skłon wiktua­
łów, Dnniłowiczowska 4 3739

Spokoje, przedpokój, kuchnia, rubli 240 
rocznie, o<l Wielkiej-Nocy do najęcia. No- 
we-Miasto Ab 317/68. 3753

Letnie mieszkanie potrzebne, blizko War­
szawy, przy stacji kolei Wiedeńskiej, zło­
żone z 4-ch pokojów, dwóch kuchni i 0- 

gródka Wiadomość piśmienna. Chmielno 44. 
mieszkania 5. 3767

2 pokoje umeblowane z przedpokojem 
usługą 1 samowarem do wynajęcia. Ul

Chmielna 47, m. 13. 3334

00 wynajęcia od 1 Lipca r. b. przy Pla­
cu św. Aleksandra trzy mieszkania: 8, 6 i 
2 pokoje z kuchniami, na 1-szem piętrze; 

tamże lokal na parterze, zajmowany na re­
staurację: 6 pokojów, sala bilardowa i ku­
chnia, oraz oddzielny sklep, stajnia i wozo- 
wnia. Ceny b. przystępne. Wiadomość u za- 
rządzającego domem, Zgoda Ab 4, m. 6. 3748

Summy potrzebne na 1-y Ai po Towarzy­
stwie warszawskiem. Oferty w kancelarji 
rejenta Lilpopa w gmachu sądu Okręgowe- 

go, bez pośrednictwa.___________ 3525
©klep z wyrobami tabacznemi i materja- 
yłami piśmiennemi, egzystujący od lat 10, 
w dobrym punkcie, dający przyzwoite n- 
trzymanie, z powodu wyjazdu zaraz do 
sprzedania. Wiadomość w biurze ogłoszeń, 
Senatorska 26. 487

P0S2*1kuje się 2-ch pokoi z przedpokojem, 
w okolicy Placu św. Aleksandra. Oferty 
vv- u. postę-restante. 3641 

Bezpłatnego mieszkania poszukuje skoń- 
Uczywszy szkołę realna. Wiad. u rzadcy, 
1 a'via 25. * 3657

OonieMtenia rozmaite.

Fabryka kufrów, waliz, toreb, „Brey- 
nieycr,” Królewska, róg Krakowskiego- 
Przedmicścia, przyjmuje wszelkie reperacje. 

Zzezwolen a rady lekarskiej przyjmuje 
im mieszkanie osoby interesowane. Aku- 

szerkn AL Ri1 g Marjańska 1. 3703 


